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WIECZORNY ILUSTROW 
-LARGO CABALLERO, 

premier rzadu hiszpańskie­
go wrócił do Madrytu. 

ROK x1v. I PONIBDZIAL:EK, 16 usT•O•P•.•t•9a•6•R··-· --c•E•N•A-1o•o·R~o1111s.z"y-•••~N•r. •:1.~o-­„„„„„.__„„„„ ... ...r Dr. DEBYE 
otrzymał naJ.?rode Nobla za 
rok 1936 z dziedziny chemii 

OLBRZYMIA AFERA SZPIE601SKA W ·ROSJI 
Na czele organizac.Ji szpiegowskiej stał wyższy oficer G.P.U. oraz była 
księż.niczka rosyjska.-Jak doszło do aresztowań wsród obywateli nie­

mieckicb?-Ze skarbca na Kremlu wykradziono plany mobilizacyjne . - . 

Wszystkie ambasady i poselstwa są w ~oskwie inwigilowane 
, _ Moskwa, 16 listopada. I dąca również na usłul!ach GPU. Dokona- otworzyć jednocześnie pięciu wtajemni· mowego. Zesłaoo już icłi na S-yit:>erlę. -

O:aK: wi.~omo,, od ~ dni na ter~e li oni kradzieży ważnych dokumentów, czonych ludzi. Władze sowieckie wydały _,zere.g nad· 
całe1 Ro911 sowieokiet dokonano licz· , dotyczących obronności Sowietów. Prtzed kilku dniami s;prawd2'Jono zawair· zwyczajnych zarządzeń .. Między imymi, 
DJ:ch ~eszitowa~ ~r6d ob~aiteli _?lle· ! (W, dokumentach tych były zawarie tość kasy. Stwierdzono wówczas, że do· ustawiono silne posterunki policyjne 
mtecldch or:u: wsrod tych Ro!ęan, ktor;iy wszyistikie zarządzenia dotyczące mobi- kumenty wstały wyjęte, skopiowane ~ przed wszystkimi ambasadantl państw 
u~ymywali kontakt z ambasadą D1e- lizacji i ruchu wojsk w razie wojny na za odłożone z powrOtem do skubca. Pode1 obcych. Przed ambasadą aingielską stoi 
~1~ w M~e •. Areisztow~ia .t~, ohodnich 11ranfoach sowieckich. Po raiz rzenie padło na jednef!o z oficerów, któ dziesięciu mundurowych p0lkijantów, kt6 
Ja!k 1Slę ?becme o~azu1e, pozosta}ą w sCl- ostatni dokumenrty te zostały uzupełnio· reifo aresztowano. rzy sprawdzają nazwiska wszystkich 
,łym związ~ z wielką aferą szp1~go~ską ne przed kilku miesiącami przez mair· Aresztowany oficer i Irena Michaj- osób wchodzących lub opuszczających 
:A.;eiszito:van do~orua.n? na terepte kil~u szalka W.oroszvłowa w czasie manew· łowna wydali szereJ! osób, z którymi by- gmach poselstwa. KorespondeillCja nad­
~iSt .m1~dzv mn1T11, w. Leningradzie, rów sowieckich ipod Mińskiem. li w kontakcie. W ten sposób doszło do chodząca do ambasady anJ!ielsktej, jest 
Kijo~~ 1 ,Charkowie, Os!~łem osad~o Papiery znajdowały się w stalowym aresztowań wśród Niemców. _ badana, a rozmowy telefoniozne podsłu-
w ~ęz1en1~ ~na~ 100 osob. Wszystkim s_karbcu w Kremlu. Skarbiec ten jest zam Między innymi, aresztowano trzec~ chiwane. 
gro.zi kara sm.ierct. ltnięty na pięć zamków, które może dyrektorów i 30 członków syndykatu hl -

Z pośród Rosjan, głównymi przy:Wód-

~=i!1;;~ó~:~ I na froncie madryckim rozgorzały nowe walki 
Sztab powstań.czy · aoriosi o . zajęciu dzieln·cy uniwer­

syteckiej i sforsowaniu rzeki Manzanares 
Madryt, 16 listopada dziby parlamentu. Powsta1icy atalio- kat oficjalny głosi, że woJska rządowe 

(Pat) Wczoraj około godz. 22.30 ar- wali miasto od strony szosy, wiodącej wysadziły w powietrze most francuski. 
tylerła powstańcza rozpoczęła gwał· z Estramadury i od strony mostu Iran- Toledo, 16 listopada 
łowne bombardowanie centrum miasta. cuskiego. <Pat) Korespondent Pat. donosi, że 
Trzy pociski wybuchły w pobliżu sie· Oba ataki zostały odparte. Komuni- w niedzielę powstańcy ponownie zajęli 
~••• • ••••• ••• • • • • • • •••• • • •• • • •• •• • •••• ••••••• H ••• •• •• • •• • • •••• dzielnicę uniwersytecką. 29 samolotów 

'nJ0otowania ~o boronaf1i Wi~tora f manueIH :E~~~:~Iii~i;:::l~~=~~~:: Y ft Na froncie madryckim otoczonó 3.000 
·na cesarza Ablsynji. - Korona ozdobiona będzie odznaką milicjantów z dwoma czolgami. 

faszystowską sa.lamank.a •. 16 listopą.da 
:Wiedeń, 16 listopada. Niemnieij 1ednak opracowywany jest (Pat) Komumka~ of1c1alny. naczelne-

~ygotowania tio koronacji króla już obecnie ceremo1niiał koronacji, pt1zy· go ~o~ództwa wo1sk powstanczych do 
· włoskie11<> :Wiktora Emanuela na cesarza czem koła zbliżone do dworu włoskiego, nosi, ze w nie~złelę o godz. 16-ei trzy 

. Donieśliśmy wczoraJ o znalezieniu Etjopji już się rozpoczęły. wyrażają zapatrywanie, że królewska ko oddziały, operu1ące na lewym skrzydle . 
na torze kolejowym na stacfł. Łuków, ~edle doniesień z Rzymu, nie został rona włoska nie może mieć nic w~6lne- frontu madryckiego pod dowództwem 
odcłęteJ głowy nieznanego męzczyzny. jednak dotąd termin tej koronacji wy· go z koroną cesarza Etjopji. Korona ce- gen. ':"arel.a, sforsow~ly rze.kę Manza­
dotychczas nie zdołano ustalić nazwis- znaczony, a to z uwaJ!i na brak uznama sarska Wiktora Emanuela musi być przy nares 1 za1ęły pozyc1e wo1sk rządo-
ka tragicznie zmarłego. . anekcji Abisynji przez rz3dv angielski i ozdobiona odznaką faszystowtskł} i orłem wych. . _ 

Powyżej reprodukujemy fotografie francuski. Sabaudii. ' Wspomniane oddziały nadal posuwa 
znalezionej głowy ludzkiej. Wszelkie in . ją się naprzód na odcinku północno-za- • 

;:.:D=~::?~~1Z1.:~:;r~?ii f ałmwe IDlłH~i o lłJm itanie l~rDWia ~a1ieia cho:::· Podczas M~~~!~.~~11io~~., 
lldsklego ,1'52, tel. 116-77. (k) I Ojciec Swięty przyJął przedwczoraj 1000 osob dowania Madrytu, jak donosi korespon-

.~liewu~ l ła~u· 
llllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllt 
Powieść, obrazująca warunki życia 
na Kresach :Wschodnich Rzplitei -
"'!W najnowszym, 180-tym numerze 

. Jo IJ~lień 'owie~r 
Nadto w numerze: 
Rozmaitości. - Podwójny dział hu­
moru. ~ Rozrywki z nagrodami. 
Bezpłatne dodatki specjalne: ilustro­
wana rubryka mody, pą.radnik kos­
metyczny, praktyczne wskazówki 

dla pań domu. 

DO NABYCIA WSZEDZIE. 
CENA EGZEMPLARZA 30 GR. 

c: • . · . . . .• ., dent Havasa, zginęło przeszło 100 osób 
Rzym, 16 hstopaida. lllległa ~ednaik z.a:sadmozett aJm.'iainte. - Ucierpiała głównie dzielnica Cuatro Ca 

(Pat).- Dz·1~ie1i·sizy „Popolo ~i &oma'' P·;zedwc_zor~i Papież. przyjął ;Prze:sd~ ·ty· minos. 

I 
dem~ntu1e ~rąz~ce tu ~głoski o. złym s1ąc osob 1 wy~łosilł ipraw1e ·g?cf~iJolnJą Rannych jest przeszło 300 osób. Je­
s~ame zdrowia ~ca świę~~go. Papie~ - mowę do członkow ~ązku m~syi1nego dna z bomb spadła na dach domu, w 
pisze „Popolo d1 Roma - ukonczy kletu. któ · ś · · d · t · 7 
wkrótce 80 lat i oczywiście musi unikać Ci, którzy słyszeli Jej!o słowa i otrizy rym ~ie ct ~1~ yv'Y zia prawny 1 

zbytnich wysiłków przy przyjmowaniu mali błogosławieństwo, m-02li stlwierdzić osób .odmost-0 ctęzkie rany, 
pielJ!rzymek. że alarmujące pogłoski o złym stanie [ , • ';;;d' .•• • • 

Intensywna działalność Piusa XI nie zdrowia Ojca święłef!o są nieprawckiwe. ' . Walki na Dalekim 
wschodzie · 

PeKin. ·16 ,.,,Listopada . nowy zatarg w przemyśle kotonowym ~. 
Pl"zemysłowcy odrzucili postulaty związków zawodowych 

Łódź, 16 listopada tów nadesłało odpowiedź na propozy-
(k) - W przemyśle kotonowym w cję związków zawodowych. Przemy-

Związki zawodo kotoniarzy zwró nie inspektora pracy posiada moc oho-

"(!Pat) - 2rC:Mfa chińskie donoszą, że 
3-tysięczny oddział monl!olski zaatako­
wał miei~ość Taolq,. w wschodniej 
części prowincji Suiywn. Gwal~e wal 
ki w toku. 

' cily si ę ostatnio do owarzyszenia fa- wiązującą - wszelkie pertraktacJe na Kopenhaga 16 HsiopaCla 

Łodzi doszło do n~w. ~o zatargu. slowcy komunikują, że dopóki orzecze-

! brylrnntó.w przem. u pończoszniczego I ten temat są zbyteczne. Z tego też PO· (Pa:t) _ °'Sill obeoności ~remierów dutl 
! w spraw1.e nzupełr :nia orzecz~ni~. okrę' '1odu p~z!mysłowcy. odmawiają zwoła ~kiego Sta~inga, sz.wedrzikiego Hanssona 

• 1 gowego 1~spcktoer prac~. Zw1~zk1 d~- ' 1a kom1~u mies~ane~. . . . 1 norweskiego Nyigardevo1da, zo:stała 
1 maga tv się zwołan i a pos1cdzema komi- Jak się dowiadu1emy, w na1bhz-l wczoraj otwarta w Kopenhadze konfe-

1
1 sji n:iicszanej, któraby tę sprawę za- s~ych dni.ach odbędzie się ogóii~c ~eb~a reneij~ pr<ł:cy,. w k~óre1 biorą udział de"' 
łatw1ła. . me kotomarz.y, celem zastanow1ema się lega~1 or~an1zacy') robotniczy<:h Danii. 

Dziś rano stowarzyszenie fa.1>JY.:kan- nad dalsz~ akcj~ 1 Szwe:cji, ~Oli.~ii i EilndandiL. 



Szlachetne serce „anioła Transwalu" 
Rom~n~yczna przes:a:lośó pięknej Hiiszpanki, kl6ra w prze. 
br n1u marynarza wzięła Ud3=ial w ekspedycji afrykańskiej. 
Lady Warrlnglon na)popularnleiSZC!ł osobistością na Czar-

nym LC1'dzie 
{sb) Z Pretorii w Poł~dniowe! -~fryce go. Statek zatrzymał się w Gibraltarze., Zaledwie trzy lata trwało szczęśliwe 

nadeszł.a do. Londynu. wiadomo~c, ze La Warrłngton wysiadł na l~d. pożycie małżonków. PewneJ!o dnia. Lord 

~Y, \Yik!~na Warrm2ton ofiaro~a!a . W czasie przechadzki po ulicach I Warrington zapadł na jakąś chorobę tro 

cwterc mthona z!otych ąa stw~zem~ m- miasteczka hiszpańskie.go La Linea zwró I pikl!-lną i wikrótce zmarł, Ladv Warring­

stytutu do walki z chorobami trop1kal- cił on uwagę na dziewczynę niezwykłej I ton była jeszcze młodą niewiastą. Wiele 

nyml. urody. Wdał się z nią w rozmowę. Oka wybitnych osobistości starało się o jej 

Lady Warrin):!ton, nieznana zupełnie zało się, że była to Wiktoria Grant, c6r- rękę. 

w Europie, jest w Afryce jedną z najbar ka marynarzą angielskieJto i Hiszpa'lki, . , 

dziej popularnych osobistości. Mimo cl• Uczony zakochał się w niej i nakłonił j(\ Życie s.tąło przed mą. o.h~orem .. zer-

brzymiego majątku i rozle,!!łych włości do wzięcia udziału w tej wyprawie. ~a~a .ona 1ecLnak z. ca~ym swiatem i po-

- kobieta ta żyje niezwykle skromnie. Ponieważ udział kobiet w ekspedycji i sw1ęciła całe ~we zvc.ie ~horym. Ufun­

Życie swe· poświęciła ona ubogim i cho był niemożliwy, dziewczyna przebrała I d~wała ona wiele szpitali. Niosła po~oc 
rym, to. też wkrótce została cna nazwa- się za maTynarza i w ten sposób dostała , tuoylcom, łagod~ą.c nędzę .i. u~~1cla1ąc 

na „Aniołem Transwalu11
• się na okręt. Dopiero, ~dy statek przy-1 pomo~y lek~r~kie1-. \Y/ ~obhzu 1e1 pała-

Kariera Lady WarrinJ!ton jest niezwy bH do lądu afrykańskie)!o, uczony zdrn- c~ stoi g;óh 1°1 męza, ktory ona codzien­

kła. Było to przed kilkudzie·sięciu laty, dzil Rhodesowi swą tajemnicę. Cecil 

1

. me odwiedza. 

gdy Cecil Rhodes, od któres!o imienia na Rhodes został rówinież oczarowany uro- Jej dobroć zjednała jej całą hidni'ŚĆ 

zwaina została jedna z 'knlnn:: angie-1- dą dziewczyny i pozwolił jej zostać. i Południowej Afryki, która nazwała ją 

skich w Afryce - udawał się do Afryki, Wkrótce odbył się ślub Lorda War- J swym aniołem opiekuńczym, Ufundowa 

by zrealizować projekt budowy linii ko- ringtona z Wiktorią Grant. Żona uczo- j nie obecnie olbrzymiej sumy na stworze­

lejowej, biei!nstcej od Kairu aż ·do Kap• nego odznaczała się wielką inteligencją · nie instytutu do walki z chor()bami tro­

sztadu. W skład e!kspedV>Cii Rhodesa i zdolnościami i wkrótce stała się asy„ : pikalnymi jest jednym z lic:znyeh etapów 

wchodził geoJog Lord Je'l'Zy Warrington, stentką swego męża w jego pracach nau-
1
1 pracy tei kobiety„.„ 

potomeik starożytnego rodu angielr,kie- kowvch. 

Pi~kne kobiety na usługach reklamy 
Firmy amerykańskie w pos4euklwan~u ladn~ch twar~Jf dla 
propagandy swych wyrobów.-Fanlas~yczrne kariery kobiet, 

obdarzaj~cych uśmiechem miliony konsumentów 
.sb) W ciągu ostatnich lat kilkunastu mowych. Na usłu1tach jej stoją piękne się do reklFJ.my pasty do zębów, fotogra­

fotłlgrafia stała się podstawą wszelkiej panie nawet ze sfer arystokratycznych. fia sporstmenki jest odpowiednia do re­

reklamy. Chodzi tu przedewszystkiem Biuro Johna Roberta Powersa, !dóry ldamy auta lub narzędzi sport. Od 

o fotografie osób, które dzięki swej uro· je·st właśnie agentem foto!!rafii reklamo modelki wymaga się nietylko urody alt­

dizie s tanowią atrakcję dla publiczności. wej posiada olbrzymią kartotekę. Znaj- i inteligc.ncji, by wiedziała iak ma się 11-

Fotografia pięknej kobiety, wystawio duje się w niej tysiące foto.~rafii nietvlko brać w zależności od przedmiotu, Hóry 

na w oknie, zwraca uwagę przechod- j pięknych kobiet, a.le i mężczyzn. O ile winna zarek!amowa6. 

niów, którzy jednocześnie podziwiają I u niewiast znaczenie odl(rywa miła twa- · Niektóre modelki fotograficzne zro­

stcjący • pod nią samochód, lub inny: rzyczka, o tyle u mężczyzn pożądana biły fantastyczne kariery. W urod":ie 

przedmiot który kupiec chce zarekla-j jest nietylko piękna twarz ale i również . piciednej z nich zakochał się i następnie 

mować. Fo tografie pięknych kobiet za- · odpowiedni wzrost i elegancja. I dJoślubił jakiś milioner, który dowiedział 
lały dziś całe Stany Zjednoczone, które Dziesiątki tyisęcy zamówień rocznie się o joj istnietniu z podobizny rekl1tmo­

pierwsze zrozumiały jak świetną przed- otrzymuje ta giełaa piękności. Każdy wej. Inne zostc.i.łv aktorknmi filmowymi. 

stawiają one reklamę. typ kobiety lub mężczyzny nadaje się lub z1an~ażowane do rewii. Specjalni 

Piękne buzie uśmie·ohają się nietylko do ~nnyc~ cel?w re~lamowych. Kohic~a agenci 'l~iełdy P,ięknoici" krążą po ca• 

~ pie:wszych stron miesię~zników,, al,e o ł'iękne1, , dehka!r.e1 c.erz: iest +od.powie ły_m k.ra.1~. szu~~1ąc coraz to nowych ty: 

1 z witryn sklepowych, barow, kawiarn, dma do re.klamv sro?.kow Losme .yczny~h P?W .1 n~kłama1ąc je do sfotografowa 

restauracyj. Nie ma dziedziny, której nie twarz o pięknych, białych zęb11 ch n:tdilJe ma się dla cc·lów reklamowych. 

możnaby zareklamować przy pJmocy fo t•••••• •4••••••~Mo••~.,.~~~·~ ... „~ ..... •••••• ..... „ 
tografii pięknej kobiety. Wszystkie wy· Pulsu·1acf!ll se ren CZłDW' Eka ZB sz~liolł ~o 
ro~y, poc~ąwszy od pończoszki j~dwab- 1 

• . lijlll • . ' "ii ~ , 
ne1, a skonczywszy na aerodynamicznym 1 ,.' „ !A · '~ tł • ITT c.: 

sa?1ochod~ie są reklan.owane w ten wł~ Co sfę dzieje wewnątrz organizmu ludzkiego~ - Największa 

śme sposob. I ałrakc~a wysłuwy parysl<ie1 
Nic dziwnego, że spowodowało to' · • • 

potrzeibę szukania coraz to nowych mo- (z) Jedną z wielkich atrakcyj pary-i arteriach, błękitnieje przy przenikaniu 

deli fotograficznych. Publiczność doma- ski.ej wystawy świato;vej będzie ,,czło- do wen, wraca do płuc, znów różowieje 

ga się coraz to nowych, oryginalniej- wiek ze szkła". i rozpo<"zyna swe poprzednie krążenie. 

szych fotografii. Tysiące kobiet służą o- Jest to pre·cyzyjna kopia ciała ludz- - Popatrzcie, terąz będę jadł -

hecnie przemysłowi i handlowi amery- kiei.!o z wszystkimi wnętrznościami, or- rozlega się głos „człowieka". 

'kańddemu w jego walce konkurencyj- ganami i t.p. Mięśnie zastępione są przez 1 Jedzeine doetaje się do utt, przeebo~ 

nei. j szkł~, co umo~liwi dokłi;dne .o?serwo- ! dzi do przełyku, narządy trawienia ~ fo-

Przed kilku laty powstała w Nowym wanie wm:ystkie1to, co 11ę dz1e1e we- łądek. Rozpoczyna się procea wydziela· 

Jorku specjalna firma, która zajmuje się wnatrz. Inia soku żołądkowego, powolny cbemic:a 

do.siiarczaniem fotoj!rafii dla celów rekla · Demonstrowanie „szklanego czło-1 ny 1)roces trawienia. 

• ~;; • • wielka'' ro~poczyna się w absolutnei ciem I I oto wszystko znów ~aśnie, tyLko 
no.foi. Z)!romadzona publiczność nie wi- · móz~ ,,człowieka" świeci tajemniczym 

M, arznJe latem dzi nic Nagle rozlega się głos (nagrany niebieskawym światłem. Różne części 

~ • - • na płycie): mózgu oświetlają się mniej lub więcej ja 

I POCI 5 ~ z~mą ... ' - Proszę nie myśleć, że jestem nie- skrawo, w zależności od tego, która z 

L·.~~~ ar ~e ~m~rgkańscy stanęH 

1 

żyjącym stwo.em •. oto ja~ bije 11'.oje ser- nich w danej .chwili prac~je.: o.to ośrodek 
. _ • • ... 1'4ł .:..g ds..ą ce. - Jednocześme w ciemności ukazu-

1 
mowy, reakC)a na podrazmeme wzroku. 

f U' o!i.f'rJ OU?4 Wy"' ą ZCJ i:I '"' je. się serce i naczynia krwlonośne. Są tam ~racują nerwy. 

(z) W Bentlyville w USA mieszka ; one o~wieilone, podczas gdy pozostafo \ Na wystawie światowej w Chi.cago 

pewien jegomość nazwiskiem Gosney, ; części ciała pozostają w cieniu. Serce pul, ,,człowiek ze szkła'' cieszył się olbrzy­

którego organizm wykazuje niezwykłą ' suje rytmicznie, czerwona krew krąży po mim powodzeniem. 

reak cje: na dziatanie temperaturv. j • 

w lecie gdy ogół mieszkańców na· ·
1 

Odobrał sobie żuc~e ::aby spłac•t dług 
r~Qk~ n~ zbytni upał i 1;t1ar~':' o odrobi- t: ~ . 1 ' 9 U I 
n1e c;-:rn~. Gosney bynaJmme1 nie odczu 
wa ciepła, a przeciw nie - o tei właśnie 
porze roku trzęsie si<; zazwyczaj, jak o­
si~rn . 

Natomiast w miesiacach zimowych, 
nawet wówczas, gdy termometr w ska­
zuje temperaturę znacznie obniżej ze­
ra, - Qgsney narzeka na• trudny do 
zti~cslrnb upał i zch!muJ~ ze siebie jedną 
czc~ć ulmmla za dru2;ą. 

·Lclrn:cze nie znajdują rozwiatania. tci 
zagadk '. Przypuszc za.j ą wprawdzie że 
nicncrn11ln:i. rea!1:cia Gosnev a na dziab­
nie f'' Dn "r:: t·ii·y ! c ~t w1:, ··~p:::tw~m pora.Z~ 

n1a '"~ H:1~"'7. 1~ ., . .., i;1 l·irmn 1 m1s:~tt ongiś 

t:·'. ·;c d1 tej pe r~: .i~ !nek nic znc.'. l cźl i jesz-
1.· ?. e hdncgo srodka na to, by nadać cia­
~: · Co :; nc~ya Po n11al11<1 temncraturn 

Makabryrzna umowa w!erzvcieii z n:ewypłacalnym dłutnikiem 

(z) 26-Ietni Japończyk Wata-Nabe . uzyskać swój dług. Młody człowiek u­
mial do.ść zamożną siostre. a że wiodło bezpleczył się mianowicie na 50.000 Jen 
mu się nieszczególnie, pożyczyt od niej : i siostra Jego wniosła pierwszą ratę 

2000 jen, które miat zużyć na zatożenie · za p0tisę. 
przedsiębiorstwa. Wata-Nabe zobowią- 1 W tym stanie rzeczy Wata-Nabe nie 

zal się zaptacić pożyczona kwote w o- mógł się już cofnąć. W obecności sio­

znaczonym terminie, a narazie wnos!t stry i szwagra w ich mieszkaniu zażył 

punktualnie odsetki. Tymczasem . pech trucizny i wkrót tym wyzionął 

sprawił, że interes sie nic udat i Wata- 1 ducha. · 

Nabe nie mógt wywiązać s)e z zobowią- 1 Mimo to siostr amobójcv przern-

zania. 1. chowała się i z pre ii nie slrnrzystata. 

S;os tra i mąż jej oho::tawali orzy tytm alba'vviem sprawa wy :iła na iaw i wraz 

Ż t> tmJOWfl w inna być hc norowan 1 nie- z mężem poc!ą i;11i e ta zo <; fafa clo odpo· 

z a leżnie od okoliczności. Wówczas Wa- wicdzialnc:;c1 za nakłąnlanic do samo­

ta-Nahe oświadczył, że nor.bawi się ży•J bóistwa. 
cia w ten sPosób, ażeby siostra mogła 

uSzczurza11 afera w Australll 
Humuystyc11n- pdaw. nie na 

iZtzury w cgrodlle zoologlunym 
w Stdnąy 

(sb) Wiele wesołości wywołała w 
Sidney, w Australii afera. której tere· 
nem był ogród zoologkznY. Od kliku 
j:..ż lat dyrekcja ogrodu ponosiła olbrzy• 
mie straty z powodu plagi szczurów. 
Ponieważ walka z tymi szkodnikami nie 
dawała rezultatu, wyznaczono oracow• 
nikom ogrodu premie za schwytanie 
gryzoniów. 

Nagrodę płacono po przedstawieni.u 
og-0nów wytępionych szczurów. Przez 
kilka lat trwała ta wa1lka. Uvrekcja pta~ 
clła nagrody, a szczury nadal wyrz". 
dzały o;lbrzyrnle sz.kodv. 

Wreszcie wykryto „nadużycia" pPLy 
p.-zedstawlanlu szczurzych Ol[Ollów do 
wypłacenia nagrody. Okazało się mia~ 
r.owic:.e, ii pracownicy ogrodu zoola„ 
gkznego zrozumieli, że w ich własnym 
interesie nie leży wytępienie szczą. 

rów. • 
Dlatego Po schwytąniu żywcem 

zwierzęcia, odcinali m u o go n 
i szczura puszczali wolno. W ten spo· 

sób plaga szczurów nie zmnieiszała ''' 
a pracownicy czerpali z tego tródła p-0„ 

wa·żne zyski. 
Obecnie dyre~cJa 01grodu zoologicz~ 

r.ego płaci nagrody Jedyn~ za całe 
szczury„. 

Wypracowania uczniowskie 
bad~ne orzez graf:;Bog~w 

(sb) ·..:ie -.l\nt ~n· w;1:k ;c.1~: · ·i·w·1!u 
szwedzl{::: ministerstwo 1:swi;ity, 
Wszystkie .1czznice I uczniowie 1(lstali 
poddani ukspertyzie aratolo2'k1nof, 
Badane są :teizyty z ćwi.:le;1i~mi r.ra'i 
bruliony. 

Grafologowie batjają nletylko r~ko­
pisy ale i rysunki uczniów w bruJio. 
nach. Na tch podstawio rzeczoznawcy 
określają, jaki jest charakter danego 
ucznia i komunikują o t.vm uauozyclo• 
łom. 

W ten sposób pedago,lz:v dowlnd~dą 
się, który z ich wychowanków mit ukry 
te zdolności w jakimś klerunkit. który 
jest nerwowy albo porywczy. 

Należy zaznaczyć, że metoda ta Już 
od kilku lat stosowana iest w Ameryce 
w stanie OMo. Uczniów niższych klas 
poddaje sie badan~om grafologlc~nym. 
a studentów klas wyhzvch poucza się 
jak mają rozpoznawać charakter czło­
wieka na podstawie jego rękoplsu. 

Stenotypistki mus ' 
celnte strzelaC „. 

Taklegn 1d?nl1 Jest pollc)a 
mlestn Kr: n!BI 

(z) Okazuje się, ie stenotypistki mu­
szą niety.lko dobrze stenol{rafować !1 p!„ 
sać bieg·le na maszynJ.e, lecz również •.• 
dobrze strzelać. 

Tego zdania jest właśnie oolicja mia· 
sta Kensas, która wydała zarzadzenie, 
nakazujące wszystkim urzednkzkom 
policyjnym wyćwiczenbe sie w manipu· 
IowanLu bronią i celnym strzelaniu, -
Władze zwierzchnie wychodza z zało· 
żenia, że umiejętność obchodzenia &lę 
z rewolwerem należy do kardvnalnycb 
obowiązków urzędniczki oo11cvlnel. 

Pierwsze strzelania dały wrecz nic· 
ocze.kiwane rezultaty. Okazuie 11ie, że 
kobiety są bardzo zdolnvml uczenlcaml 
i nadspodziewanie szybko ucza s~ strzo 
lania do celu. 

Obecnie policyjne s.trzelczvnie za• 
kładają własny związe'k. w którvm od· 
bywać si ę będą zawody strzeleckie z 
prem:.ami. 

Czu w""Je-r....,l!:i"', ~~ ••• 
- miasto Kalgoorlie w Australii wy­

dało zakaz gry w kart.v. Powodem tego 
;est dokonanie !?ilku zabójstw przy grze. 
Osobom, które nie będa: stosowały sle 
do nowe!(o zarzc,idzenia, grozi wysoka 
~rzywna i lwra wiezienia, 

- rekord macierzy1/stwa TJObila pew­
na mieszkanka Jusr,oslawil, która w 21 ro 
ku życi(t 1esc mż matka dztesi~clorga 
dzieci. Poivtfa ona dwukrotnie dwojacz­
!d t dwullrot11ie trojaczki. Wszystkie te 
dzieci żYJa.. 



N 320 ~~~~-----------• 16Xl 
Str. 8 

p::::~~~:fi!~:,~1~::~- SAMOCHÓD O NAPĘDZIE DRZEWNYM 
po•~~:, 16 listopada. Wynalazek, który wywoła przewrót w automobiliżmie, -Łódzkie Stowarzyszenie 

z Kowna donoszą, że dnia 16 listopa- p . . w I k „ • t ało s1·a nowos"c1·a 
da odbędzie ~ię w sądzie okręgowym roz. op1eran1a yna az ow za1n eresow „ 'I 
praw<l; przeciwko stt.1;dei;itom litewskim, Łódź, 16 listopada.. du, którego siłę napędową stanowi za· służyć jako siła napędowa maszyn W. 
~~tarzony~ 0 wystąpiema a1!typolskie w . (v). Do Polskiego Stowarzyszenia Po młast benzyny gaz drzewny. przemyśle i r~lnictwie. Wynalazek po­
ło :d; 930 i 1934, p~dczas. ktorych z~sta: P!erama Wynalazków w Łodzi, zgłosił Wynalazek ten stanowi swego ro- lega na. tym, ~e r_notor zwykłego samo­
k . m?lowane ~tmnazium polskie 1 się wynalazca z opatentowanym już w dzaju przewrót w przemyśle samocho· chodu Jest zmieniony, a pod wozem U• 
.~!~a;ma. \Varszawie, nowym motorem samocho- dowym. Oaz drzewny może zresztą mieszczony jest rodzaj zamknięteKO PU• • • • • • • • ••• • ••• • • • ••••••••u•••• u••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• „. •• • • • •• • • •••• dla, poddanego silnemu ogrzewaniu. Od„ 

DZ ; 5' k O n fere ~--. CJ. a Z r Ze z' n; k ~ m ·1 ~~~k~~r;~~~ z~~~~li~i s~;m;eia~~~ 
y • „ • łł ~ . i a :::~~~~3w~az, który stanowi siłę pęd· 

Pra~own1cy rzezn1ccy straikują w dalszym itiągu.-Strajk w prze- Dwa samochody, których silę napę­
mysie dzianym zażegnany.-Likwidacja zatargu w hurtowni szmat !0w~a~~~':.~ g~z ;;~:i!!fu k:f~~~~~! 

lk) _ N . Lód~, l~ listopada. Z ~rugiej strony dalej właściciele szmat p. f. „Surohurt" przy ul. Krakow· zaciekawienie. 
na zast ł a dziś,kponiedział~k, zwoła- przedsiębiorstw zarobkowych podpisali skiej 55 wybuchł strajk okupacyjny na Według obliczeń podanych przez wy 

rac :o~r~~zez. 0 ręgowegp inspektora umowę, to też związki zawodowe u- tle zamierzonej redukcji. nalazcę - nowa siła pędna jest o 90 
~traiku praco~~:Ó~l;~~:kkii:owania chwaliły na razie strajku nie proklamo- Jeszcze onegdaj wieczorem firma procent tańsza od. benzyny i mieszanek 

Jak wiadomo c ść /· c • wać. „ uwzględniła postulaty robotnicze i pra· benzynowych. I kilometr Jazdy tego ro• 
ziła gotow~ść za'wzę . rze mkówb:vyra • cownicy przerwali okupację. Dziś przy· dzaju przerobionym samochodem, kosz· 

arc1a umowy i 10ro- Jak J'uz· don1'eśl1' s'my w hurtowni· stąp·1ą do pracy łb k ł O 2 wej, jedinak pertraktacje, wszczęte w • • towa y zatym o o o , grosza. 
ubiegły piątek, rozbiły się, gdyż właś· - , Do wydobywania gazu drzewnego 
cłciele zakładów rzeźnickich i wędti- Artykuły spoz· ywcze taniaeJ·ą nadają się wszelkie gatunki drzewa. a niarskich zapi:oponowali pracownikom nawet jego odpadki o wymiarach nie 
natychmiastowe przerwanie akcji z tym, mniejszych niż 8 cm, wysuszone na wol-
że w poniedziałek, dnia 16 b. m. podpi- Nowy cennik przewiduje zniżkę cen mąki, kasz i grochu nym powietrzu. Silnik samochodowy, 
szą umowę, na co pracownicy nie zgo· . . . . którego siłę napędową stanowi gaz drze· 
dzilł się. . . Lód~, 1~ hstopada. J w. stosunk~ ~o. ubiegłych m1es1ęcy wny posiada cichy i miękki bieg. · 

Dlatego też wyznaczona na ubiegłą Do orgamzacyJ kup1eck1ch rozesłano dał się zauwazyc Jedynie lekki wzrost Wynalazek ten 0 ile próby wykażą 
sobotę konferencja nie doszła do ~owy cennik ~a ?rtykuły kołonialno spo- cen masła. , . je o pratkyczność i celowość - sta-
skutku. zywcze ~a m1es1ąc lłstopad: Ceny ~rtykułow ~p~zywczych, któ- no;,iłby przewrót w dziedzinie motory• 
• Na dzisiejszą konferencję okręgowy Cenmk ten byl ~r~edm1~tem ~zcze re w ub1eg!ym n:i1es1ącu po~zynały zac·i kraju 'ak również odnióstb znacz 
inspektor pracy zaprosił przedstawicieli gółowych debat kom1s11 cenmkoweJ przy wskazywać mepokoJącą tendenc1e zwyż . l gos od 

1 kę d ewn~ Y 
cechu rzeźniczo - wędliniarskiego oraz Izbie Przemysłowo Handlowej w Łodzi. kową, przy czym zaszła nawet koniecz- me P. ar . rz. · 
przedstawliciel!i dwuch związków za- Nowy cennik przewiduje znaczne zniżki i ność zatwierdzenia nowych - wyższych Jak ~Ię dow~aduJ~my, prezes Stowa­
wodowYch - związku pracowników szeregu artykułów spożywczych, zwła- 1 cenników na wiele artykułów - obec· rzyszema ~opi.eram~ Wynalazkó:W p. 
przemysłu mięsnego i spożywczego. szcza zaś produktów rolnych. I nie poczynają powoli zniżkować i spa- adw. ~urc~ynski zamierza w sprawie tef 

Od wyniku tej konferencji związki Staniały zatym przede wszystkim I daia do normy poprzedniej. zwrócić się do szeregu włelkłch firm 
zawodowe uzależniają swoje stanowi· wszelkiego rodzaju kasze, grochy i mąki Staniały podstawowe artykuły żyw- przemysłowych w Lodzi w celu zaltt· 
sko, zapowiadając, że o ile postulaty czyli te artykuły, które w ubiegłym · nościowe, jak chleb, mięso, tłuszcz, mą- teresowania Ich sensacyjnym wyna· 
pracownicze nie będą uwzględnione - miesiącu znacznie zwyżkowały. J ka, kasze i groch. 1 ... a•znk•le11m•.•••••••••••-
do akcji strajkowej wcią2nięcl zostaną m:w: 
również pracownicy rzeźni miejskiej. 85.300 dz~eci uczcszcza do szko„ ł w Łodzi„ I Sytuacja jest póważna, g-dyż w razie & I \ 
nie osiągnięcia porozumienia w mieście 
nilszym może zatiraknąć mię'sa i wędlin. 

Pracowników rzeźnickich postano· 
wity poprzeć ekspedientki, zatrudnione 
w sklepach z wyrobami mięsnymi przez 
przyłączenie się do akcJł strajkowe). 

•• ,. 
Groźba strajku ogólnego w przemy­

śle dzianym została zategnana. Prze· 
mysł wielki ł średni zakomunikował In· 
spekcil pracy, źe zaczeka do dnia t-ito 
stycznia 1937 roku na podpisanie umo· 
wy zbiorowej przez 60 proc. pracodaw· 
ców i że przez ten czas będzie honoro­
wał ••mowe zbiorową. 

W szkołach średnich przeważa Hc~ba chło pców 
ł.ódź. 16 listopada. I często poprzestają tylko na ukońozonej 

{v) Wydział Oświaty i Kultury prze· szkole powszechnej. 
·prowadził obecnie spis dzieci w wieku Ogółem do szkół łódzkich uczęszcza 
szkolnym w Łodzi, uczęszczających za- olbrzymia armia 85.300 dzieci. Z li<:zby 
równo do szkół powszechnych, jak i do tej 75.000 dzieci uczęszcza do szkół po· 
szkół średnich. wszechnych, gdzie cyfra ta dzieli się na 

Dane statystyczne ujawniły ciekawe 35.650 chłopców i 39.350 dziewcząt. 
zjawisko. Otóż do sz.k6ł średnich prywat 10.300 dzieci uczęszcza do szkół śred­
nych, do szikół rprzeważnie płatnych, nich. Na sumę tę składa się 2.800 dziew­
uczęszczają w znacznej mierze chłopcy, cząt i aż 7.500 chłopców. 
podczas, gdy szkoły powszechne posia- Z zakresu nauki w szkołach śred-
dają liczebnie więcej dziewcźąt. nich korzysta zatem o 4.700 chł<>pców 

Zjawisko to świadczyłoby o tym, że Więcej niż dziewcz4t1 zaś z nauki w szko 
wśród chłopców silniej rozwinięty jest łach powszechnych korzysta o 3.700 
pęd do nauki i, że rodzice chętniej kształ dziewcząt więcej, niż chłopców. 
cą chłopców aniżeli dziewczęta, które Trz~sienf e item I 

na ::::.·~=listopada. łłielortunna wyprawa włamywaczy t 
(Pat) Centralna stacja sejsmograficz których zgubił łom i wytrycby.-8 miesiące aresztu 

na Moskwy zarejestrowała wczoraj o za posiadanie narzędzi do wlamań 
godz. 12 m. 42, sek. 35 wedle czasu L6dź, 16 listopada. I szlości obwinionesio, skazał go za posia-
Orenwich· silne trzęsienie ziemi W odle- {v) Przed kilku dniami patrol poli- dainie narzędzi służących do włamań -
głości 6730 kim. od Moskwy. Ośrodek cyjny, przechodzący ul. Zgierską, o go- na trzy miesiące aresztu. 
trzęsienia znajduje się na morzu Berin- dziniie 2 w nocy, zwrócił uwagę na czte- '!'111* 
ga na wyspach Komandorskich. Na rech osobników, z których jeden trzymał Jednocześnie rozpatrywana była 
Kamczatce odczuto silne podziemne jakąś paczkę. Na widok nadchodzące.go sprawa Stefana Krzywańskiego, ślusarza 
wstrząsy, szczególnie w Petropa- policjanta, podejrza..ni osobnicy rzucili z zawodu, zamies·zkałego przy ul. ·Wól­
wlowsku. W Moskwie obsunięcie się się do ucieczki. P·oliojant począł gonić czań:slkiej m. 148. Kirzywański obwiniony 
gleby wynosi 184 mikrony. Z Petropa- mężczyiznę .z pacz.ką i po pewnym czasiie był o posiadanie broni myśliwskiej bez 
wlowska donoszą, że w nocy z 13 na udało mu się go ująć. zezwolenia. 
14 bm. w Ust-Kamczatsku odczuto sil- Zatrzymanym okazał się Stefan ł.ęc- 'Wi wyniku roziprarwy, został on ska-
ne wstrząsy podziemne, które trwały ki, zam. przy ul. Pomorskiej 17, karany zany na 200 :zł. grzywny i kolllfiskatę du-

Notatnik miejski 
-o--

Na lotnisku w Lublinku pod Łodzią odbyło 
się wczoraj uroczyste poświęcenie I przekaza· 
nie Aeroklubowi łódzkiemu samolotu, ufundo· 
wanego przez Związek Pracowników Skarbo· 
wych okręgu łódzkiego. Po pośwlęcenht samo· 
lotu nastąpiły próbne loty nad lotniskiem, przy 
czym kpt. Peterek z Warszawy wykonał elek• 
towne ewolucie: 

"'* * Tegoroczne ferie zimowe w szkołach roz· 
poczną się w dniu 23 grudnia I trwać bc:dą do 
dnia 9 stycznia 1937 roku. Dnia 10 stycznia na· 
stąpl wznowienie normalnych zaleć. Wszystkie 
szkoły powszechne, średnie ł zawodowe otrzy. 
mały Już okólnik w sprawie tegorocznych łeryJ 
zimowych. 

~.~ 
W lokalu przy ul. Żeromskiego 74 odbył slQ 

wczoraJ wlec majstrów fabrycznych, na któ· 
rym otnówlono sprawę zawarcia umowy zbło· 

rowei I złożono sprawozdania z dotycbczaso· 
wych wyników akcll w tym kierunku. Wygło· 
szono liczne referaty, po czym zapadła uchwa· 
ła, że w obronie swego bytu majstrowie nie co· 
Iną się nawet przed strajkiem. 

*"' . * · 
Dziś, w poniedziałek, nastąpi uruchomienie 

nowego urzędu pocztowego - lódt xn, który 
mieścić się będzie w lokalu przy ul. Dworsklel 
10. Urząd pocztowy Lódt XII posiadać będzie 
Jedynie charakter nadawczy, t. zn. przyJmowad 
będzie listy polecone, depesze, przekazy plenlęt 
ne, wpłaty na PKO I t. d. 

9 min. Pierwsze wstrząsy zanc,towano już za rozmaite przestępstwa. belt6wki. 
o godz. 23 m. 30. W ntieszkan~ch posy Łę~kgo o~rowadzono do komb~ ~~~~~~~~-~~~~-~~~~-~-~~~-~-~~-~ 
pał się tynk i zadźwięczały szyby. riatu policji i poddano rewizji. W wyni· ••• „ •••••• „„„ .... „ ........ ku jej, znaleziono przy zatrzymanym łom ato n. ""u-odn1-e ore• •""u żelazny, cztery wytrychy i różne narzę- 1' Ai B łiii ~-· 
DAHCING „TABARIN" dzia, służące do włamań. Wzięty w'krzy &kazano kierownika firmy Włókienni• 
021ś „ żowy qgień pytań + Łęc~i przyznał się, - I I I - Całkowita zmiana programu że wszyscy czterej zamiel"zali udać się cze) za aman • us 8WM o czasie pracy 
WSTĘP BEZPŁATNY WSTĘP BEZPŁATNY „na ~obo·tę", ałe zostali spłoszeni przez . Lódź, 16 listopada. firmowych. 
Codziennie od godz. s-s przedwieczorki tanecz-1 policję, . • . • (k) - W ubiegłą sobotę przed refera· Wskutek przeprowadzonej swego 

ne. Konsumcia zł. 1.20. • Łęcki. stanął przed. sądem. st8!'osCJn· tern karnym okręgowej inspekcji pracy czasu Ilia terenie firmy lustracji inspek· 

•~~~~~~~~~~~~~~~•s•~~~'•k•t•or~y~po~z•b•a•d•a•n•1u~~ir~z~h•w~e~J~p~r•z~e- ~czyła ~ę charak~ry~yczna sprawa ~r pracy ~wierdtit że ro~tnicy zr 
przeciwko kierownikowi Jednej z więk· trudniani się po 9 - 10 godzin na dobę 

Każdy grosz złożony na konto P. K. O. 
Nr. 71l-~200 przyniesie ulg~ bezrobotnym~ 

fłiltujmy od zin1na i głodu 

szych firm włókienniczych w Lodzi - I, że celem ukrycia niższych zarobków, 
Cb. M. rtk, l(arolewska 38-42 - lzrae- do książek wpisywano mniej dni pracy. 
łowi Zaidlerowi. Za uchybenia te referat karny ska· 

Zajdler odipowiadał za łamanie usta- zal onegdaj kierownika firmy - Izraela 
wy o czasie pracy, nie wywieszanie w 

1 
Zaidlera na 2 tygodnie bezwzględnego 

1 
fabryce obowiązujących regulaminów aresztu oraz na zapłacenie grzywny w 
.Dl'M 1-11 nle.właś.d.we. or,o:w..adzenle ksłąa nsokoś~i 200 zloty_ch. · · 



litr. 4 

f"aJJ.a ! 7ii uulja-!M 
Poaledziałek, 16 listopada 1936 r. 

~-30 - 6.33 Pieśń „Kiedy rainne wstają zo­
rze 6.33 - 6.50 Gimnastyka. 6.50 - 1.15 Mu­
zyka (płyty). 7.15 - 7.25 Dziennik poranny 
7.25 - 7.30 Parę mformacyj. 7.30 - 7,35 POO: 
rram na dzisiaj. 7.35 - 8.00 Muzyka (płyty). 
8J)0 - 8.10 Audycja dk szkól. 8.10 - 11.30 
Przerwa. 11.30 - 11.57 Audycja dla szkół· 
,,,'Węgiel" (z Katowic). 11.57 - 12.03 Sygnai 
ozasu z WarszaWY. · Hejnał z Krakowa. 12.03 
- 12.40 ,1.Pajerewski gra" (płyty). 12.40-12.50 
~ie bić ~gad!lnka Zofii ChaTszewskiel. 12.50 
.- 13.00 Dz1enmk południowy. 13.00 - 14.00 
-.Od poraaika do wieczora" (płyta za płytą) 
14.00 - 14.57 Przerwa. · 
'14.57 - 15.00 f:.ódzkie wiadomości riełdowe. 
15.00-15 15: Wiadomości gospodarcze 
15.15-15.40: Koncert reklamowy. 
15.4-0 - 15.50 R.ozmowa z dziećmi na temat Li­

stopaj w mieście" i>rzeproviadzi Stryjek 
R.adiOWY• 

15.50 - 16.05 „Towarzysze dziecięcych zabaw" 
(płyty dla dzieci). 

16.05 - 16.15 „Intermezza" (płyty). 
16.15 - 16.30 „Skrzynka językowa" w oprac. 

pr()f. Witolda Doroszewskiego. 
16.30 - 17.00 Taó.ce polskie w WYk<>naniu Or­

kiestry Symf, P. R.. Pod dyr, Zdzisława Gó­
rzyńskieeo i Jerzy Czaipiicki (śpiew) oraz 
Chór P. R.. 

łf.00 - 17.15 „Zdobycze Polskiego ustawodaw­
stwa". - odczyt WYgłosi prof. Stanisław 
Ootąb (z Krakowa). 

17·15 - 17.50 Koncert w wYkonaniu wiedeó.­
skiego Tria Gitarzystów. 

17.50 - 18.00 ,,,Cezary Lembroso" - (z okazji 
setnej rocznicy urodzin) pagadanka-wYgł, 
prof. Stefan Baley. 

'1'8.00 - 18.10 Pogadanka aktualna 
18.10-18.16: Wiadomości sportowe ogólne. 
tS.16-18.20: ,Wiadomo§ci sportowe lokalne. 
18.20 - 18.45 Muzyka salonowa w wykonaniu 

zespafu Sióstr Lenoir. Traaismisla z kaw. 
„Ziemiaóskiel" w Łodzi. 

18.45 - 19.00 „Na faiach Sródziemnero Morza" 
- felieton wygłosi Tadeusz Piglowski. 

19.00 - 19.20 Audycja Zw. Oficerów :RezerWY 
R. P. 

19.20 - 20.10 Muzyka taneczna w wykonaniu 
Małej Orkiestry P. R.. pod dyr. Zdzisława 
Górzyńskiego z udziałem Czwórki :Ra­
diowej. 

2'0.10 - 22.40 „'Juliusz Cezar" - opera w 3-ch 
aktach Jerzego fr. Hlindla w opracowaniu 
dr. O Hagena. Tłumaczenie polskie Stani­
sława Roy'a. (z PClznania). 
W przerwie 1-eJ: Dziennik wiec.ziomy I P<>­
gadanka aktualna. 
W przerwie 2-el: Recytacje prozy. 

22.4-0 - 23.00 Muzyka taneczna (płyty;. 

'.AUDYC~ ZAGRANICZNE. 
21.110 PARIS'"P. 'r. T. Utwory Mtlnauda. 
21.30 ANQLIA„(Nat. Progr.). Muzyka taneczna. 
21.45 BUKARESZT. Muzyka lekka· 
22.00 ANOLIA (Reg. Progr.). Koncert radloork. 
22.15 STOCKHOLM. Program rozrywkowy. 
22.20 WIEDE~ Melodie Zlehrera. RZYM· Pro-

gram rozrywk<>WY• 

'.AF>RIAs - „Straszny Dwór". 
CASINO: - „Mayerling". 
CAPITOL: „Król kobiet". 
CORSO: - „Bounty''. 
EUROPA: - „Bolek i Lolek". 
GRAND KINO: - „Burzliwa młodość" 
METR01 - „Straszny Dwór''. 
MIRAŻ: - „Tajemnica czarnego pokoju" 
PALACE: - „W blasku słoo11ca". 
PRZEDWIOSNIE: - „Jadzia". 
RAKIETA: ~ „Panna Lili". 
RIAL TO: - .• Pałac we PlandrH". 

16 LISTOPAD 1936 R. 
Ranek dzisiejszy zapowiada się nieszczegól­

nie, odczuwamy niepokój nerwoWY i narażeni 
jesteśmy na straty materialne i nieporozumie­
nia z przełożonymi i współpracownikami. Do 
godz. 11-ej nie należy także załatwiać ważnych 
spraw w urzędach ani kupować lub sprzeda­
wać ziemi i rzeczy pochodzących z ziemi. Mię­
dzy godz. 11-tą a godz. 13-tą działają pomyślne 
wpłyWY na płuca. Godz. 14-ta nadaje się do na­
wiązywania stosunków z bankierami i prawni-

1936 Nr. 820 

BAŁUTY DOMAGAJĄ SIĘ OPIEKI WŁADZ 
Dzieci z Marysina mają 3 kilometry do szkoły.-Kilkanaście wa­
nien na całym przedmieściu.-Domy i studnie budowane na śmiet-

niskach.-Memorial Tow. Przyjaciół Bałut 
Ł6dź, 16 listopada. ty jest obecnie zbyt szczupły. Bałuty w zienek. Na całych Bałutach jest zale· 

(v) Najstarszą i posiadającą najgor- ciąf!u ostatnich kHku lat znacznie się roz dwie kilkanaście wanien w mies.zkaniach 
sz~ sł~wę <iz:ielnicą Łodzi. są --; ~ałut7. budowały. Powstały trzy nowe dzielnice 

1

1 
i jedna łaźnia o 12 wannach, własność 

Dz1e:lruca ta 1edJnak obecnie zmteniła się Marysin I, II i III oraz osiedle T. O. R. prywatna i znajdująca się w stanie za· 
na korzyść. Dzieci z tych dzielnic kierowane są do I niedbanym. Do kąpieliska na ul. Mie-1· 

Bałuty rwymagają jeisz~ze tylJko wie- szkoły na ul. Staszyca, mając do przeby- czarsk~ego od centrum Bafut jest ponad 
le pracy i qpie'ki, ażeby stały się dzielni- cia trzykilometrowy „spacer" dwa razy' 4 kilometry. Na taki odle)!ły „spacer" 
cą, która nie iprzynosi W1Stydu Łodzi. dzien~e. ~ymczasem dzi.eci z. uH.c: Gło: I niezawsze można sobie poz~olić. Dzieci 

Niedawno powstałe Towarzystwo wackiego 1 Praemysłowe1, le.zących tuz szikolne korzystają z kąpieh w szkole 
Przyjaciół Bałut, zaibiega u władz w kie- obok szkoły - kierowane są. do szkół w I pr LY ul. Staszyca. · 
run.ku podniesienia stanu sanitarnego i śródmieściu, na ul. Sterlin~a lub na Zgier Poza tymi postulatami, T ovrarzyshvo 
wyglądu tej dzielnicy, starając się rów· ską, mając dwa kilometry do 9Zkoły. I zamierza również zwrócić się do władz 
nocze§nie o zreali·wwanie postulatów tu Towarzystwo Przyjaciół Bałut zabie- miejskich w sprawie ure!!ulowania chao-
tejsizych mieis'Zikańców. ga równocześnie o uporządkowanie ulic 

1 
tycznej zabudowy Bałut, które są pełn.e 

Dlzię'ki inicjaty~e Towarzystwa, Za-
1 

Mostowskiego i Otylii, które łączą Ba- zaułków, ślepych uliczek bez nazwy, 
rząid Mie:jsiki zabrukował i uporządko- I łuity z Marysinem. Jedyna arteria komu'. ciemnych kątów i placów pod budowę 
wał ulice: Pasterską, Harcerską, Kra- nikacyjna Zaga,jnikowa Il jest zatłoc-.zo-1 powstałych na.„ śmietniskach. Nowe Ba 
wffoką, kitóra dawniej przed.stawiaJa na, zaś równolef!ła do niej ulica Mostow łuty rozibuctowują się bowiem na daw­
wieLkie bajoro, koo.iec u:l. Łagiewnickiej skiego 'jest zaniedbana i w okresie rozto I nych śmieciach, wywożonych z terenu 
t. '&W. „S2Jtn.łdrt6Wlkę", obniżon·o poziomy pów, tworzy bajor~. W dalszym ~ią~ całego miasta. Doły po· ce)!iedniach zasy­
mostó~ przy ~r:inic~ gm~~ Radogoszoz. Tov.:arzystwo z~biega o wzmocn1en1~ I pywane s~ śmi.eciam~, następnie cienką 

Na1aktualrue1szą 1 na1więk:szą bolącz oświetlenia na 1llekt6rvch bocznych ub- warstwą ziemi i na tym budoWane są do 
ką Bałut jest obecnie sprawa szkolnic- cach a, zwłaszcza na ul. Dworskiej, na I my, a co naj11orsze - studnie. Stąd też 
twa powszechne110. Towarzystwo Przy- odcinku od ul. Towiańskiego do Gfowac l w okresie letnim na Bałutach jest naj­
jaciół Bałut wystosowało do władz miej· kiego. To są na.razie .najpilnie.jsze spra· więcej wypadków tyfusu, a powietrze 
skich memoriał w którym wskazuje na wy, które jeszcze w cią.l!u roku bieżące- jest niemal nie do zniesienia. Gęsto za­
konieczność prowizorycznego bodaj za- go winny być załatwione. budowana ul. Czarnedkiego powstałą na 
łatwi.enia tej palącej sprawy • .W1Spania· Bolączką Bałut jest brak publicznego śmietnisku. 
ły gmach szlkolny 1Przy uil. Staszyca i Sta kąpieliska. Ponieważ dzielnica ta jest, Bałuty do~ają sie ooieki władz, 
rosikawskiej, wybudowany przed 12 la- najstarisza.-domy tuta] nie posiadają ła-1 

Przeciw zatrudnianiu 
'' 
obcych'' 

występują robotnicy zatrudnieni przy 
kach.-Urząd wojewódzki wyjaśni dziś 

budowie osiedla na Sto-
charakterysiyczny zatarg 

Łódź, 16 listopa.da. l z pracy kilkunastu zamiejscowych pra-
1 
być zatrudnieni bezrobotni z danego mia 

(lk.) - Na terenie powstająceóo osie- cowników i przyjęcia na ich miejsce bez sta, czy miejscowości. 
dla robotnicze~o na Stokach, gdzie 1 robotnych z Łodzi. Zatarg wobec nieustępliwości obydwu 
ostatnio wybuchł strai'l~ okupacyjny dwu I ż . . . stron przybrał ostre formy. Robotnicy 
stu robotnilków, doszło onegdaj do nowe- . ~danie to firma odrzuciła, powału- zagrozili strajkiem i przez kilka minut 
go, ostrello konfliktu. I iąc się n~ u~<?wę. z Fundusze?-1 Pracy, na nie pozwolili opuścić terenu budowy jed 

Jak wiadomo, na. Slol<ach prbwad7.o; .mocv,kt?re1 fll'llll~ przysługu1e,„!awo za nemu z inżynierów firmy. 
. t b d d k, b t . h trudnianta 10 proc. praCO'Wllikow za- C l I'k 'd . . na 1es u owa om ow r? o.mczyc , , • 'sco ćh . e em z i wi owania zatar~u! nowy 

przy czym Towarzystwo ·Ostedh Robot- m.le) wy ' inspektor pracy 15 obwodu, p. 111z. Szum 
niczych t. zw. TOR robotv budowlane Robotnicy zaś powołali się na orze- ski, zwołał konfere·ncję, która odbyła się 
powierzyło warszawskiej firmie „Białkow I czenie nadzwyczajnej komisji rozjem- one~daj wieczór. 
ski, Jasiń~ i s.-ka" '. • • cz ej ~1~ rob.~t budowlanych, .które mówi Pertraktacje trwały kilka godzin, 

Robotnley zaząd.a11 w piątek usull1ęcła wyrazme, 1Z przedeW1Szsytk1em muszą gdyż robotnicy zgłosili jeszcze nowe żą-

••••••• • •••• ••• ••••••••1.1•• •••••~••••u•••••••••• u••••••••••••• danie w sprawie zwrócenia im kwot po.. ' • • h branych tytułem podatku specjalnego, z 

Tajemnice głębin morskie któ0~~t!:!i~ ~~!:!ienie zoshło 
Sensacyjny wybryk mody - podróże podmorskie 

Często narzeka się na kaprysy i WY­
bryki mody. Jed'en z ostatnich jej wy­
skoków, mimo swej oryginalności. wi­
nien się spotkać z najszerszym uzna­
niem najszerszych warstw. Oto moda 
każe obecnie uczyć się, poznawać ta· 
iemnice, nikomu dotąd nłe znane: każe 
ona zaglądać pod powierzchnię morza. 
Urządzać spacery p01dlmorskie. 

Moda ta, obca u nas. spotkała się z 
dużym uznaniem na zachodzie Europy. 
Bliższe szczegóły w tej kwestii, opisy 
przygód nurków, legendy o skarbach na 
dnie mórz i oceanów .wielobrawne tab­
lice. obrazujące żYcie fauny i flory pod-

morskiej, znajdujemy w „KaJendarzu 
Expressu Ilustrowanego" na rok 1937. 

Niezmiernie bogata treść, beletrysty­
ka, humor. dowcipy, nowele ,humoreski. 
opowiadania, najnowsze materiały sta­
tystyczne, rady i wskazania z najroz­
maitszych dziedzin - składają się na 
całość tej książki, która znaleźć stę win­
na w każdym domu, stanowiąc <dosko­
nałą, wybitnie fra'J)ującą lekturę na dłu­
gie, zimowe mi·esiące i pożyteczny pod­
ręcznik na cały rok. „Kalendarz Ex­
pressu Ilustrowanego" na rok 1937 jest 
wszędzie do nalbycia. 

••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• ••••••ft•••••• 
Zima nadchodzi. 
Tysiące ludzi Jest 

bez dachu, bez odzieży, bez Jedzenia, 
Ratujmy ich od zimna i głodu. 

osiągnięte i podpisano protokuł likwida­
cyjny. Robotnicy przystąpili do pra­
cy, a w dniu dzisiejszym inspekcja pracy 
zwróci się o wyjaśnienie w sprawie za­
trudniania robotników zamiefscowych 
do urzędu wojewódzkie20. Orzeczeniu 
temu podporządkują się obydwie str<iny. 

Co do sprawy zwrotu kwot pobra­
nych tytułem podatku specjalnego - to 
firma oświadczyła, że o ile okaże się, iż 
podatek ten został pobrany nieprawnie, 
wówczas robotnicy otrzymają odszko­
dowanie. 

Nowy oddział dla gruźH­
ków w Radogoszczu 

Wzrost zachorowań na gl'uź­
licę zanotowano w Łodzi 

.Lódź, 16 li.stopada. 
(v) Władze sanitarne stwierdziły 

ostatnio znaczny wzrost wypadków za­
chorowań na gruźlicę. - Zachorowania 
wzmog_ły się wraz z nastaniem jesieni. 

kami. Między godz. 15-tą a godz. 17-tą pomyśl- „•••••••••••••••••••••••••••••••••e•••••••••••••••••••••••••••• 
ny obrót wezmą sprawy sercowe, nie jest to 

Ponieważ liczba łóżek dla gruźlików 
w szpitalach łódzkich okazała się niedo­
stateczna i chorych na otwartą gruźlicę, 
niebezpiecznych dla otoczenia, nie było 
gdzie umieszczać - Wydział Zdrowotno 
ści Zarządu Miejskiego postanowił po­
większyć liczbę łóżek dla tych c"orych. 

jednak odpowiednia pora do zawierania związ- CAPITOL 
ków mą.łżeńskich. Godz. 18-ta sprzyja sztuce i 
nauce i przyniesie mile niespodzianki w związ­
ku z osobami płci odmiennej. Od godz. 19-ejl 
do godz. 22-ej należy unikać osób, które nam 

HASŁEM naszym: 
NAJNIŻSZE ceny! 

NAJLEPSZE fi!lmy ! 

są wrogo usposobione. Nie jest także odpo- ziennie tylko 3 przedstawienia: 4, 7, 10 W sobotę i niedzielę 12, 4, 7 i 10. 
wiedni czas do zawierania znajomości z osoba-
mi wybitnymi. Późniejsze •godziny wieczorne PRZODU.JE W DOBORZE FILMÓW WYSOKIE.I KLASY! 
zapowiadają się dobrzj! pod każdym względem. DZIŚ UROCZYSTA PREM.JERA! 

Dziecko dziś urodzone - zarozumiałe, pra- Imponujące arcy-dzieło, w którym wszystkie możliwości filmu muzycznego zo­
cowite, religijne, zamiłowanie do matematyki i 
fizyki, wielką rolę w życiu odgrywają kwestie • stały wyczerpane. 

przyjaźni. KROL Koa·1 ET'' 
Dll żury aptek ' ' . 

Nocy dzisiejszej dyżurują następujące apteki 
.:iadowska - Dancerowa (Zgierska 63), W. Grosz 
kowski (11-go Listopada 15), T. Karlin (Piłsud­
skiego 54), R. Rembieliński (Andrzeja 28), J. 
Cądzińska (Piotrkowska 165). Mueller -
(Piotrkowska 46). G. Antoniewicz (Pabianic­
ka 56. (o~ 

Gloryfikacja piękna kobiety. 
Widowisko tak piękne, że w cień usuwa wszystkie wielkie filmy, które kine· 

. matografja dotychczas wydala. 
W rolach głównych: WILLIAM POWELL - Luiza Rainel:_. Myrna Loy. 
Reżyseria: Robert IMimo wysokich kosztów filmu ceny niepodwyższone. 
z. L~nar4ł c.eNY MIEJ~~ ,NA :WSZYSTKIE SEANSE OD~ 5J .GROSZY 

W tym celu uruchomionv został w 
szpitalu w Radogoszczu specjalny od­
dział dla gruźlicy płuc. Oddział ten, li­
czący 40 łóżek, otwarty zostanie w dniu 
jutrzejszym. Jednocześwie Zarząd Miej­
ski postanowił zaangażować do szpitala 
w Radogoszczu jeszcze jednego lekarza. 

Mimo wzrostu zachorowań na gruźli­
cę, stwierdzono ostatnio w Łodzi znacz­
ną poprawę w dziedzinie zacho.rowań na 
choroby zakaźne. Ilość bowiem wypad­
ków zachorowań na choroby zaK.aźne 
uległa znacznemu zmniejszeniu. 
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STRESZCZENIE POCZĄTKU POWIE:;CL miejsce zmarłego Arbuzowa podstawił więc 
Wśród przemysłowców wielką panikę wy- fikcyjnego, swego dawnego' lokaja Jana, by 

wołały listy tajemniczego Mściciela, grożącego w ten sposób zbadać tajemnicę żony. 
nawet śmiercią tym, którzy nie przestaną wy- Pewnego dnia ani Renata zdemaskowała 
zyskiy1ać swych pracowników. fikcyjnego Arbuzowa, który zdąż1ł jednak prze-

. J.e~nym z najbardzi':j zn.ienawidzonych przez świetlić jej tajemnicę i stwierdzić, iż była ona 
Msc1c1ela przemysłowcow 1est niezmiernie bo- szpiegiem.„ Halwinowa zagroziła mu śmiercią 
gaty właściciel wielu przedsięb1orslw w Polsce za wykrycie tajemnicy jej życia.„ Pani Renata 
Karol Halwin, posiadający żonę, córkę i syna'. miała jeszcze jednego wroga w osobie swej cór­
Za wytropienie tajemniczedo Mściciela Halwin ki, Ilony, obydwie bowiem _ matka i córka _ . 
ofiaruje znanemu awantur~'ikowi, Piotrowi Ru- kochały tego samego mężczyznę _ dyrektora 
d~iako~i, pii;ć tysięcy złotych. Ale Rudziak Władysława Wichronia. 
n!e moze sobie dać. rady z gr?źnym przeciwni- Pewne~o dnia znaleziono panią Renatę mar­
kiem. Wtedy Halwin wraz z llll1ymi potentata- twą w sypialni. Podejrzenie pada na Wichronia. 
mi angażuje słynnego detektywa amerykańskie- Komisarz Wentzel każe g0 aresztować. Jed­
go Weba, który pod .przybraną nazwą Czarnego nakże po aresztowaniu dowi11duje się ze znale" 
Króla przy pomocy Tuza, swego sprzymierzeń- zionych u Wichronia listów, że łączyło go coś 
ca, rozpoczyna walkę z zagadkowym Mścicie- z jego żoną„. Komisarz Wentzel jest tym od-
IP.m na śmierć i życie. kryciem zdruzgotany.„ 

Jedyną osobą. która widziała twarz Mści- W tym czasie do Czarnego Króla zgłosił 
ciela, jest lokaj Halwina, Antoni, który jednak się niejaki Martinez z prośbą o odszukanie jego 
został ranny w głowę, nie może się poruszać przyrodniej siostry, którą oczekuje spadek w 
i mówi niewyraźnie. Na pytanie kto jest Mści- wysokości miliona dolarów. Martinez nie zna 
cielem, bełkoce tylko: - ,,La jełłłyt"„. Co to jej nazwiska, wie tylko, że w jej posiadaniu 
ma znaczyć - nikt nie wie.„ znajduje się medalion z odpowiednim napisem„. 

Jedną z najtragiczniejszych ofiar wyzyski- Czarny Król zapala się do tej roboty i po-
wacza - Halwina, jest dawny jego robotnik, stanawia wraz z Tuzem zagarnąć w swe ręce 
St!lll~ła~ Zię}ek, ~tóre~o Hal,win tak .misternie spadek Jadzi. 
us1dhł, ze mogł DJJD ki~owac .Jak pa1acem n.a W tym celu Tuz ma się starać o rękę Jadzi 
sznurku. Przy pomocy intryg i teroru uczynił i wchodzi w kontakt z Madejową, dozorczynią, 
zeń bezwolne narzędzie "! swych rękach i zmu- która rzekomo opiekuje się Jadzią. 
szał go do zamordowa01a rueJakiego Aleksan- p· · t T k ń ł · • d ak dra Arbuzowa, który enał jego kryminalną prze- • ierwsza .wizy a uza s o czy a się 1e n 
szłość. Halwin siedział bowiem w Ameryce mepowodzeniem. • . . • 
w więzieniu za defraudacje.„ Dziwnym zbiegiem Wobe~ tego .MaCie1owa wypędziła Jadzię ze 
okoliczności Arbuzow dostał ataku serca i zmarł sweg? mte~zka!"a. „ . . . 
w obecności Ziętka. Teraz podefrzenie pada na Nie . ma1,c mnego wy1_sc1!', rzuCiła się po.d 
niego. Halwin nie chce g

0 bronić, wobec czego auto, nie wiedząc o tl;m, ze ie.st. ~o auto Halw1-
Ziętek musi ukrywać się pned policją. Gdy na, którr spro~l!dza }li do klm1k1._ H~lw!n za­
brł już w niebezpieczeństwie, zaopiekował się ~~chał s~ę w 01e1 .z pierwszego we1rzen1a 1 ,chce 
mm Mściciel, który przyjął gv do swej gwardii, 1e1 odda.c wszystkie swe skarby, lecz Jadzia w 
skł<!dającej się z dwóch zaufanych pomocników, nocyH ul C!eka. d · ł t d W Alfa . Bila a win wpa a w sza z ego powo u. zy-

Narz~c~oną Ziętka Jest młoda, przystojna wa Czarnego Króla i każ.e mu odszukać. Jadzię. 
i niezwykle urodziwa służąca, Jadzia Młotecka, Tymczase~ do Halw1na zgłasza się Jego 
posiadająca w swym majątku tylko medalion,, dawny lokai Jan, który grał rolę fałszywego 
stanowiący jedyną pamiątkę po jej ~tc2. Z me- ; Arbuzov:a. . • • . 
dalionem tym łączą się dziwne wypadki.„ W no- J~ zą~a p1en1~dzy, . twierdząc, . ze. Halwin 
tesie Arbuzowa Ziętek znalazł aapis: ..... „Uprze- uc:zyn1ł .zen zbtoa..i~.za t ~mal mu zyc1e. ~·1-
dzić Ziętka, niech pilnuje medalionu!" Następ- WID wyp~dza go. W. chwili, gdy Jan chce wyJść, 
nego dnia Rudziak napada na Jadzię i chce iei zatrzymuje go wywiadowca żmureJit. 
ten medalion zerwać z 'szyi. Jadzia obroniła się, Jana posądzają o zamordowanie Halwinowef, 
lecz po pewnym czasie medalion znikł w tajem- a Halwin omylnie składa fałszywe zeznania, by 
nii:.JY sposób, go bardziej jeszcze wpakować. Jan zostaje aresz 

Halwin nie zadowolił się śmiercią Arbuzo- towany. 
wa: Przypadkiem dowiedział się, że jego żona, Policja wyprowadza go z gabinetu. Halwin 
Renata, komunikowała się z Arbuzowym. Na został sam. 

Rozdział fi& 

. Napisał specjalnie dla „Expressu": JERZY BAK. 
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redukcH silr roboczych... Sądzę, panie - Któż to iest?„. 
pre:zeste, ~e to jlest wiel!ki sukces„. -- - Janilm„. Pańska sekreta11ka.„. 
wtrąci't nieśmiało Giesztolt. - Skąd to pr:zypuSiZczenie?„. 

- No, ni1e ma siię pan czym tak zno- - Już ja od daW\lla mam na nią ofo . 
wu chwalić„. Dow1dzenia panu.„ Nier~ spotykaliśmy się w różnych po-

- Więc w sprawi1e tej ściany, panie deirzanych miejscach .. „ Ni;e miałem jed-
prezesi1e„. na~{ przeciwko niej żadnegio dowodu„„ 

- N~c nie r-0bimy!... Dowiidzenia Aż oto dowód się znalazL. 
panu!.„. To ·rzekłszy, Czarny Król wyciągnąa 

- Uprzedzam, pa-nie prez-esie, że tu z sz.afku mały damSlk·~ pantof.elek. 
chod!zi o żyde wiielu ludzi... - Co to jest?„. - zapytał zd.ziwioniy 

- Ni.ech m~ pan nie grozi, panie Gie- Iialwin. 
sztott!... Ja wiem co m1w,ię!... - Przypomnę panu p11ezesowi pe-

Dyrektor wyszedł. wien epirodzik„. Czy pain pre~es pami·ę-
- Aroga:nt!„. - mruknął ttalwin -- ta tę moc, gdyśmy shę wyhrah dio fabry­

lna się na fabry,ce jak ślepy na kolmach ki r~elkomo w celach zamiany zamków. 
i będzie mi tu morały prawiL. · przy drzwiach gabinetu pana prezesa?„ 

Zapadł wieczór. Iialwin zadzwon'.t Ody.śmy znaleźlii s.ię w sekretariade, na-
Do gabinetu weszta Janka. Oczy jej płrJ- gle rozległ się strzal. Na siziczęśde po­
nę'ly dziwnym blaskiem. ciągnąłem pana prezesa za sobą i w po­

- No, odchodzę„. Zmęczyłem się rę pad'liiśmy pla>ckiem na podłogę„. To 
dziś„. Stanowczo zanadto przepracowuję 11as uratowało„. 
się ostaunno. Niech auto za}edzie.. - Pewnk, że pamiętam„„ Ale :o to 

. Janka w milczeniu sk·inęła głową. Iial ma wspólnego z tym pan.tofeliki1em ~ Mśd 
wm, patrząc na nią, przypmnniat sobi1el ci.elem? 
~~dzte .. '.„ .Ach, gdry.by możn~ byi? teraz - Zaraz panu pz;e·z.esow~ wszystko 
c.1wyc1ć Ją w r~~1ona.„ Poiecha~1by .. ~.a- wytłumaczę_..„ Dalszy, ciąg tej przygodiy 
zem do „Astom albo do „Ollmpl'l .„ byl następuJący„„ Pusdlem srę w pogoń 
Na cafą no~.„. Z szampa~,e~, tańcami, za tajemntczym napastniikiem, przesz.u­
rr,uzyką„„ Nie załowałby p~emę.dzy:„ Za- kalem cct~e podwórze, lecz nikogo niie 
sypa}by Ją zł.ot.em„. Gdyby mogl Ją od- znalazłem.„. Natomiast p.od płotem leżał 
na.Jezć„. rnn oto pantofelek .. „ Nie ulegało wątpli„ 
~ Auto już czeka, panie prezesie ... wcści, że ten pantofelek spadł z nogi 

- z~~eldowała Jan:ka: . . uc~ekaj~cego napastnika„„ Na tym pan-
. Sktinąił gl·ową na pozegname 1 wyszed tofelku Jest wytlioczoniy adres i nazwisko 

yv sunął rę.~e ~IO kie.szeni palta, ?Y wy- ~zewca, który g.o \vykonat „Anastazy 
i,ąć1 rękaw1czi~·t. . Mię~zy r.ęk~w1czkan1J1 Zebyk, K11ochmalna 15". Nie będę panu 
... c.\ „iiasze~eśc;Jo:::; Wy:c-11ągną,1 .z.1elo~y: ar- prezesowi opowi1adał w ja:k~ .sposób do­
}._u~i•K. pap,l'eru. , . . tan:ąm c!Jo owego Żebyka i zdob:-01'1em je-

Zatrzymał się na uhcy przed latarnią: v zaufanhe.„. Wspomnę tylko, że jeden· 
Przeczy~ał: . . . , z. moich pomocników prz.ez dwa tygod-

- )l·~ech .P~n me sądzi, ze panska n.e pracował za da·rmo jalvo terminator 
sprawa Jest Juz wygrana. Ja wiem, że u owego szanownego pana Anastazego 
J~n Oal~rczyk jest ni1ewjnny .. : Jeżeli pan Żebyk~„„ Ale w ten sposób udało mi się 
1111~ cof1'.1~ swych zeznan w ciągu trzech zdobyc potrzebne informacje.„. Przeko­
dm, pohc1a otrzyma dowody, że pan za- natem się, że pantofel ten jest wlasnoś­
n!< ·rdował s~ą żonę! - „Mściciel ludl- cią Janin:>; :1\'lalżówny.„ 
kich krzywd • - MoJeJ sekretarki?„. 

Odetchnął z ulgą. Oto pozbył się cito mu wewnętrziny spo'kój. łialwin trząsł się cały Już zamierzal - Tak jest!... 
jeszcze jednegio rywala. Z założonymi Pogwizdując zasiadł do biurka. wsko_czyć n~ górę i. wszcząć śledztwo - W takim razi1e dzwoń pan natych-

flr(ftarfla pono 
z tyłu rękoma począł spacerować po ga- ZadzwonLł telefon. Iialwin zdjął stu- V.' teJ spra~t'e, ale się opamiętał. Czy miast do policji!... Niech ją aresztują!.... 
b;ncde. chawkę. te, ~u. się ~ierwszy r~z zd~rzato?.„ Sam Ona ieszczie jest w biurze!... 

- Ghtpiec„. - mruknąt. - Ze mną - Panie prezesie - meldowa;Ia se- Msciciela n~e. wyśl~dz1„ . . PaJed:zie do Czar - T_o nam si1ę naraziie na nk ni1e przy 
zaczyna„„ On nie wie, że ja Lch wszyst- kretarka - zastępca pana dyrektora rego Króla 1 zawiadomi go o tym.„ d:.i.. pame prez.esiie„. - pohamował .go 
kirh mogę '!'Y .. ssa.ć j~lk pifawka, a potem \Wichronia chce r-0zmawiać z panem pre Zamiast wiręc do Zuli' pojecha·~ d.o d.e- Clarny Król. Ja~k_a. jest sprytną bestią. 
rzucić na sm1etrrnk 31ak szmelc„„ Po co zesem„. tektywa Weba. Czarny Król zdz1w1ł s11;, Ona me wyda Msc1c1•ela, choc go zina na-
taki żyJe na świ'ec.ie?.„ Od chwil.i - Nrech wejdz.ie„. gdy ujrzał gio w swym gabinecie. Do- pe_wno ... Lepiej niech ona o nrczem nie 
pr1yjścia na świat c.i·erpi' glód, przebywa! Po chwili, dlo gab.i:netu wszedł nowy p~ero przeci.e dziś z nim rozmawiał. w.1.e.„. Już ja ją przyłapię na konszach-
różne chorioby ~ j.eżel.'i zachowa zdirowi,e dyrektor, inżyni,er QLesztolt, m~odzie- , - Co si:ę _stało,. paniie prezesi·e?.„.-1 tach z Mśatci1el~m,.„ . \\'.'t~dy za jednym 
przez okres młodiośc1, zaczyna kraśc, ni?.szek gwałtem chcący się wybic. Iial- z~pyta~ zdz1w;o?Y· ---;- 0.zy ~a pan Ja- zamachem zlap1

1
emy Ją L rego!... 

bo inaczej zdechnie z gkidu„.. Żadnej win od pierwszej chwili ustosunkował 1~1e~ w1a<lomostł o te·1„. Jadzi Mltotec- :--- Już czas! - jęknął Iialwin, pow­
przyjemności w życiu n.te zazna, oprócz si~ doń w110go. Przyjął go tylko na czas kier?„. . . . . . staJąc. - Ten człowiek zatruwa mi ży­
chyba tej jednej - wódki, którą upije nieobecności Wi.chronia. Wi:edzial, że :-- N1e.„ ~t<ł!łiO się ooś m;ezm1erme .cie!.„ On dowiedzie, że ja zamordowa­
si ę dlo n1eprzytomności.„. Umrze i nie z.a- wcześniej czy póini·ej Wichrioń wyjdzie wazne~o.„ . . ~"1.ech pan przeczyta„„ . łecn moją żonę!... To śmieszne, ale prze­
zna smaku szampana, n.ie zrozumie oo z więzienia zrehabi1litowany. . Sap1iąc c1ęzi'ko, .opadł na krzesł·o 1 rzu- ck: nie mogę pozwol·ić na tego mdzaju 
t'.l znaczy przej.ec~ać przez ~iasto wla- _ Czego pan sohiie życzy?„. - . zapy c1ł na stół znalezhoną w ki

1
eszeini k~r~- vogróżki!... . 

snym autem, w1diz1,eć wszędzie pochyło- tal ttalwin, nie priosząc go nawet, żeby ~ę. Czarny Król przeczytał uwazme - Rozumiem, pani•e pr·ezesie ... Pan 
ne ka:r1ki, mi1eć w swym ręku lios tylu usir.dl. - t· orzekł: . . '\)rezes może być spokojny„. Ja czuwam 
Judzi.._. Oliupie, beznadzi·ejne ~yc1e„. ~le _ Ja w spr:awle tej ściiany, panie - Spnawa Jest dla J?n~e Jasna. Wi1em n~d tą ~p;awą: I_Jrnszę narazic nie za-
ca·.y Jak. on są nam potrz·ebim„. I to Jest prezesfo... kto parn:1 podrzuca. te hsiy„.. wiadam1iac pohcJli.... I zachowywać się 
może jedyiny cel rch życia.„ Gdyby nie _ Soiiany?„. Jak.iiej ściamy?„. - Nłe. l1atwo się. ~omyśleć!... - od- względem Janki jak dofychczas.„ Nie 
on; rnie byłoby nas„. To prnwda„. M ld t . • • parl łfalw.in. - Mścnmel! I zaszkodzt nawet więcej serde·czności - e owa1em JUZ panu prezesowi. N' p · r o ż · ' „„ Stanął przy okni.e, uśmiechnął się do Wschodnia śdana fabryki zarysowała - łe„. an p~ezes się my t„.. n eby _dz1e.wczyna nie domyślai!a się ab-
siebLe i ciągnął dalej w ,myśla!ch: się na pierwszym piętrze.„. Należafoby ma swego pomocmka.„ solutme mczeg·o„ .• 

- Nazywają mnie krwi1opijcą, wyzy- cr„~ przedsięwiz,iąć„. Rozdz-al fi~ 
skiwaczem„ .. Phi ... A cóż mam mbić?„. - Nic n1ile należy przedsięwziąć!.. r2 • 
Może troszczyć się o 1os maluczkich?„. To a:i.1ie pańska sprawa!... - odpalił krót- ;J rU(l~no 
~·.viat jest tylko dla ludzi silnych!... Dla ko Iialwliin. · 
słabych miejsca na .ziemi niie ma!... Nie- - Jakto, pan~e prezesie? .. W raz.te . ~a~a. spojrzafa na. zegiarek. ZbHż~ta światła. Więc ktoś byt w polmju .. 
c:haj zgi111ą!... katastrofy ja za to odpowiadam„. się lUZ suódma. Iialw1n wyszedł więc Ale Janka ni•e przeraziła sio. Otwo-

Te rozmyślarnia były mu w tej chwi- - Może siuę pan powołać na mnie„. ?y_!a W?l11.a-. Przypudrowafa . twarz, na- rzyta szybko drzwi. Na kanapie H~żat 
li potrzebne. Wiedział, że popefoN przed Ja za to odpowiadam„. ·~z~ta swt·ezą warstwę kar~mu na war- Ziętek. Na widok Janki zerwat się z ka-
chwilą wielki.e świństwo. Odda: w ręce - Ale pan prezes nawet nie widzbł... gi. 1 wys~ta.. Dtugo . cho~z1ła krętymi . napy i poprawił zmiętą marynarkę. 
policji ni1ewinnego człowieka, zwalają~ Może pan prezes pozwoli?.„ U~lCZikamt, az wreszclle zmkta za. bramą I - ~ani wybaczy„. - bąknął prze-
ilań caI1ą winę. _ Nie mam tam po co tazić„. Ws...,y- n!epozornego d!omu. Weszła na p1•erwsz.e 1 pr.aszaJą.co. 

Obciążył go fatszywymi zeznaniami. stko będzie dobrze.„. Niech pan sLę nie piętro. . . I - Nie szkodzi... Niech pa~ sobie nile 
Uczyni I zeli mordercę. Mbal ;Ji·eczyste martwi„. Uważaj pan lepi1ej, reby \\ y- . _Otwarzy111a kluczem drzwi. OdkręClfa 1 przeszkadza.„ Jest pan pewnie zmęczo­
sumienie. Ab y więc usprawiedliwić sie- oajność pracy naszych robotników była ,s·.viaUo V.: małym k·o~·yta!z~ku. Zdjęta~ ny„. 
tie wobec własnego _sumi~nia; wykom- l~psza.„ O~tatnie raporty wcale mi sit;: 

1

1 kapelusz i pa~to. ~gasiła sw1aUo. I - O, tak„. Jak zwykJe.„ 
b111owat na poczekanm baJecu:ę o tym, 111e podobaJą„. Teraz dopiero zauważyła, że poprzez że św ia t jest tylkio dla takich ludzi, jak - Osiągnęliśmy taki1e same rezultaty niedomlrnięte drzwi z pokoju przedosta-1 Dalszy ciąg jutro 
on ... Stw~erdzeniLe tego faktu pr~y.wr6- jak w zesz'IJym miesi~cu prz.y 25 proc.· wała się tl!a ciiemny korytarz smuga,; 
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NaJmłodsi . płatnicy podatków w Anglii 
„Czworaczki" angielskie konkurują ze słynnym rodzeństwem 

. . kanadyjskim 
(z) ~.ajmlodS'zymi pfatniKami podatku są umieszczone, podzielono na dwie 

w Ang1J1 są czworac~ki małżonków Ml- części ścianą szklaną, obok której defi­
les, kt~re w dn. 28 listopada obchodzić lują zwiedzający. Rodzice pobierają za 
będą pierwszą. roc~nicę_ swych u_rodzin. obejrzenie swych dzieci szylinga od 

Czwo~aczk1 ang1elsk1e me są Jeszcze osoby. W ciągu kilku miesięcy zainka­
wpraw~z1e tak. popularne, jak 5 siostrzy sowali oni w ten sposób 20.000 szylłn· 
czek D1onne, hczącyc~ już z.resztą 2 i gów. Część tej sumy została zużyta na 
pół roku, lecz w swoim kraJu zai.ntere· pokrycie kosztów utrzymania w klinice 
so~anie dla nich wzrasta z dnia na i opiekę lekarską. 
dzień. P<;>d względem materialnym nie W sprawie tej zab-rał ostatnio głos u­
są or:e ~1est.et~ tak ~zczęśliwe, jak ka- rząd skarbowy. Wydał on zarz~d'zenie, 
naid;yJsk1e P~.~c1o:aczk1, . które dziś . już ażeby z każdego biletu wstępu odpro­
są „p~nnam1 z 1mponuJa.cym posag1,em. w~dzano po 2 pensy na rzecz skarbu. 
Pp. Miles wyohowują swe dzieci na wła- Małżonkowie Miles zostali wezwani do 
sny koszt, umieszczając je w prywatnej wpłacenia w terminie do 28 listopada 40 
klinice dziecięcej, I funtów szterl. tytułem podatku z zain-

Ponieważ cały Londyn pnw:nie oglą- kasowanej sumy za oglądanie czworacz­
dać owe cuda natury, pokój, w którym ków. 

· Mogiła żołnierzy armii napoleońskiej 
Rewelacyjne odkrycie na hłstoryczoym szlaku Wileńszczyzny 

Wilno, t6 listopada. l Poza tym szkielety pokrywały resz~­
Na polach wsi Korolewce w gminie ki zbutwiałego sukna, prawdopodobm~ 

wojstomskiej, rolnik Piotr Rogacz do- płaszczy żo~nierskich, ~ obok czaszki 
konał ciekawego odkrycia. jednego szkieletu znaleziono orła z dość 

Kopiąc piasek natrafił on na 6 szkie- grubej blachy, wielkości około 12-13 
Zetów ludzkich, dość dobrze zachowa- cm, pochodzącego niewątpliwie z czap-
nych. • ki żołnierskiej. . 

Należy przypuszczać, że jest to mo- Na tarczy, o którą wsparty. Jest orzeł, 
gila żołnierzy z armii Napoleona. Wska- widnieją cyfry „53", określaJące praw­
zuje na to okoliczność, że mogiła znaj- dopodobnie numer pułku. do którego na· 
duje się w bliskości traktu, którym ce-f leżeli żołnierze. 
sarz francuzów z armia szedl na Mos- Szkielety pochowane zostały na 
kWę. cmentarzu wsi Korolewce. 

Z dz!eiów martyrologii Polaków w Gdańsku 
Gdańsk, 16 listopada. I ków bojówki narodowo • sociailistycznej 

Obawy przed represjami, j~be :-to· pod .do~ód~twem niejakie~o Vogla: Po 
sują hitlerowcy w Gdańsku w stosunku wy71ągnięcbu Zetera na ullc7 dotkliwie 

A d • ł H t l'k h k • • • h do terory.rnwanych Polaków. uniemoż- pobito go. Ody Zeter zamierzał udać 

'
., rcy Zie a na s o I ac aw1arn1anyc liwiają rejestrowanie napadów. Do- się własnym s:imochodem do l.ekarza 

piero obecnie nadeszła wiadomość do celem opatrzerna ran, sołtys mle1scowy 
Co wyobratają rysunki, wykonana przez gości lokalowych władz polskich w Gdańsku o p0nownym I zabrał mu samochód, kazał .i:ro. aresz~o-

(z) Katdy z nas, S!dy dostanie ołówek I Te ciekawe i ory~fnalne dane zostały pobiciu Polaka, członka Zwiazku Pola-i wać za ... opó~ wobec wł~dzy 1 wyw1e-
do ręki, bezmyślnie wodzi nim po papie· ostatnio opublikowane w czasopiśmie fa· ków, Ottona Zetera. ziono go w meznanym kierunku. 
rze, wywodząc mniej lub więcej zrozu-, chowym zrzeszenia hotelarzy. z danych Zeter trudnił się bmkarstwem. 
miałe hieToglify, rysunki i słowa. Postę- staty1stycznych W)"nika, że 13 proc. ry- Ostatnio _n~e otrzyn:ał on żad.nvch. ro- Poradnia Wenerolog·1czna 
pujemy w ten sposób, skracając sobie sunków pnedstawia domy, okręty i wóz bót w m1eJscowośc1, w które1 zami.esz-
czas oczekiwania, podczas rozmowy te- ki dziecinne, 7 proc. poezje, 6s5 proc. ki wat Również usilne jego zabiegi w Piotrkowska 46i tel. 147-4ł 
lefonicznej lub żywej dyskusji przy sto· główki kobiece, 3 proc. dowcipy i 2 proc. iinnych miejscowościach nie odnosiły Lecz. chor. skórnych I seksualnych. 
liku kawiamia.nym. Niezliczona ilość lu- hieroglify, nie dające się odcyfrować. skutku. Odmawiano mu. bowiem naie- Czynna od 9 rano do 9 wlecz. 
dzi ma zwyczaj zaopatrywania swymi ry· Najpoważniejszy odsetek - bo aż ży do polskiego związku. Ostatnio Kobieta 11\k. od 12-1 i od 5-'1 

~a~~~~hwb~unia~i~~~.6•~•5•p•r•o•~•p•r•z•~•a•~-n.a8o•b•l•k•z•~•i•a•i•l•k•z•b~y-w•t•a•~~n~ę•ło•d•o•m•ie•saz•k•a•n•ia~je•2•0•12•c•z•ło•n- ••••••••••~!~••••M~H racjach; szczególnie płyty marmurowe 
w cukierniach, wy~lądają jak karty, wyr POTRZEBNY pomocnik fryzjerski od 

d'~~0 kt~~~;u rxii~unk~:~~~~i~ br::~~i Bez dachu., bęz odzieży, bez jedzenia zaraz, ul. Żwi_rki_· 8-" ----

obmsów kawiarnianych. t • t • I d „ d " D J DO WYNAJĘCIA umeblowany pokóf 
Jeden z członków amerykańskiego S aJą y51:ace U ZI prze z;mą. a frontowy, słoneczny w śródmieściu z 

· h I d ł b' d ~ niekrępującym wejściem z używalnoś 

~:!~&~~a. 0i:ki~g~ ~~aj~0 :;S1;~ki to możesz! RatuJmy od zimna i głodu ~~~n:el~~nb~z~ w:~~~~~~l~el~trt~~~: 
zdobią najczęściej stoliki restauracyjne. w godz. 8-16. 

Dr. W. BALICKA Doktór REICH ER w E rfERto ~0~0t~0z n A LECZNICA PIOT1:e~0~i~A 294 Or. ŁAGUNOWSKI 
SIENKIEWICZA 62 (róg Nawrot) SPECJALISTA CHORÓB SKÓRNYCH Cb b I lló h przy przyst. tramw. pabJan. h k• 

WENERYCZNYCH I SEKSUALNYCH or. wenerycznyc s . rnyc 2 razy dz;fennie przyjm. lekarze we specjalista chorób weneryczny<: ' se 
Nr. teL 1'4·03. od 8 rano do 9 wlecz. w niedz. 9-1 tk' h . 1 ś h sualnych I skórnych. 

Choroby g).6foe I weoery~;:oeJ ~ołu~nlo~ą 28 Tel. 201-93. Panie przyjmuje koi>leta lekarz G~~rNETC ofPNTYSTYCZNY !Oaflłńet Roenrg1mo~ I §wiatłolecznlctJt 
prz;vJmuJe kobiety 1 dzieci od 12.45 ~ZYJmu1e .od _8-11 ra~o I od 5-8 p J O T R K o w s K A 161 d Ił · d 8 . • PIOTRKOWSKA 7(). Telefon 181-83. ~ 
i do 2.11 I Od 6-8-e). w1ecz. w n1edz1elę i święta od 9-IZ PORADA 8 ZJ:.. o POROAD~ a itz· OcJ 8-10. J...,,2.30 I 6-0 w. w 4w. 10.:...t. 

or. med. 

LEKARZ-DENTYSTA or.HENRYKOWSKIDr.budwikPAbK~r B HurwiczM TAUBENHAUS 
B. NUSBAUMOWA 5.!!!~r~:!~YC.:hhoró:e:::=r.rv~~· CHOROBY SK6Rl'łE •cboro: skórne 1 weneryczne •AKuszę:R ·GINEKOLOG 

Przyjmuje od 5 do 8 po poł. TRAUGUTTA 9, tel. 262·98. i WENERYCZNE PIOTRKOWSKA 10. Przyjmuje od 8-9 r. ł 4--8 w. 

Piotrkowska 5112~~~3 •)d !1;ct°z1~t;ei ~:~t: od ~-tef 'fJ~~zór,\ N~~~~!1l'1 tt:}~tO'l. \Vz~ji1:1ciz~~ 8i;~~ta1 g3 ::t Zgierska I I 2::~09 

AJlndr•ei Żońsfli ~~~~~~~~~~~~~~~„ Tęskniliśmy wszyscy za panią - po- rozumieć coraz jaśndlej, że jesz.:ze przed 
' ' '' wjedział kamerdyner konfidencjonalni,e przyjazdem do kraju (w chwiłi gdy zde­

memal, albowiem znał Ju1ię jako mał~ cydowala się zostać żoną Zbylińskiego) 
dz1ewc1.ynrkę. powinna była listownie uregulować swój 

- I ja też się cieszę, że widzę was stosunek do Staszka. 
znowu - uśm~echnęla się Julia. - Ostateczn~e - marszczyła brwi 

- ma :innych ma uśmiech, a dla - mogłabym uczyndć to teraz. I wierzę, Ich pierwsza miłość 
~ 263) rr.niie tylko cterjjkie sł,owo - z goryczą że Staszek, otrzymawszy talki list, mo-
-.. Powieśt spółczesna - uprzytomnił sobie Reczyński. r.ientalnLe usunąłby mi się z drogi. 

Lecz oto Julia zwrócila sie w jego Lecz myśl, iż mogłaby nie zoha:zyć 
Danuta Kresii1ska, t!karedJ11n .ie„ w m11.- Jakżeż moc1110 stuikałro mu serice, ki:e- stronę i skinęła mu gtową. I go już więcej, wydała jej si'ę nagle ni-e 

~~~~i~w:!~~atnym Jana Zarysu zosfa;e dy o tym myślał. - Do wtdzeniia! do uties1enda. 
Nie mogąc znale:tć pracy - mafąo na ,Teraz - po r.ozmowLe z Julią zrozu- Stanis•llaw od'klonil jej się w milczew - Czyżbym więc kochała go j,:sz-

atrzymaniu ojca - przyjmuje pomoc Zary- miał, że nadziieje jegio byi!Jy płonne. Nire• ;iu i chmurnie spogląda! jak hrabina, nie cze? - anaLizowafa. sama siebi1e, pod­
'za. mniej, zbliżając si.ę do skrzyżowania og,ądaJ·ąc się nawet, wstęp·u1·e w górę czas gdy rządca Grzymanowic ral)0r-

Dowiaduje się o tern narzeczony Da- d ó bk ść t l · · k ś · b · !!l 
.nuśki, Stanisław Reczyński 1 nie wierząc 1f g, mimowoli zmnbejszyl szy o p0 marmurowych schrotlach, ażeby .tnik- owa JeJ o onieczno c1 na yc1a ty u a 
w p!atoniczność tego stosunku. zrywa wozu, jakgdyby spodzJewa·jąc siię, że z nąć za drzwiami· usłużnie przytrzyma- tylu worków superfosfatu. 
z nią. ust hrabiilly padn.ire razikaz: nymi przez kam~rdynera. - Pan~ hrabina rozumie sama, że 
tai~:f~~!~~ ~~e~~~~e~~~Y~~~~l~ <fr:i~~~~ - A teraz skręć na prawo! _ Tak, tak, laska pańska na pstrym jeśli rohocznie n~e będziremy . zasl:_ać 
który - ~iężko chory - żeni sie z nią. Ale JuLia sie'dzi1ata posępna, jakgdy- jeździ koniu! - raz jeszcze westchnął ~'leby sztucznym nawozem, wyialow1e: 

Stanisław Reczyński zostaie szoferem by \lmiesz·cz,o,na na drrogows'kazi,e tabli- Reczyń:skiego. Je nam ona do reszty„ - powtarza! 
11 Julii hr. Orotomlrskiei. MiedZY szoferem ca z napisem: „do Braeżane'k" ni.e mó- Wprowadiził samochód do gardu, a rządc~ tak dobrze Juh:1 znane koir.tt-
ł hrabiną zawiązuje się płomienny rómans. wiła jej ni•c. potem zdeprymowany w najwyższym nały 1 prawdy.. . 

'JakLś zając spojrzał z uwagą na prze Wilec też Staszek westchnął tylko sfopndiu powlókł się do swojej izby w -. N~tura1~ie„'. Naturalnie - z roz-
Jałtljące auto, nvezdarnie podskoczył dro i pomknął gościńcem, wiod1ącym do oficyni,e. targrmemem _ki.wala gł,ową, myśląc zgo-
góry i 1$.lucząc po grudach, znitknął w za- Orzymanowic. Tark wyglądało po pól roku ni:ewidze- ta 0 czymś mnym. . . 

· ik Jeszcze czas jakiś szalonej jazdy a t1ia pi,erwsze spotkanl·e płomiennej ki1e- . A !ymcZ<l:sei:n Stam_sla'Y"', nie mogąc 
gaJ~e~lusz wiiosny szedł przez las samo·chód wtoczył się w parkową dyś pary loochanlków: Julii!-Ludwiki 1;1siet,zrnć ~ ~z~i·~Ó kręcił ~ 1i t~ ~o gar~­
u.<miechając siię do drnew zwierząt aleję. Zaraz potem lekko zgrzytnęły ha- Grotomi,rskiej i jej szofera, Stan.i1Stawa zud ? 

1
P0 • z 'et zn cu, wdcJią 

1
„ : uk z~.:: ~ię 

· ~ · ' · mulce i Packard" hrabiny zatrzymał Reczyńsk4 na zi,e ą, ze o rzyma o u M Ja ąs w1a-
1 iudz1. . " · C.omość. · 

Ale ta para mf.o'dych siedzących w się prZ:ed pałacem. Al zek ł ó · 
gnającym naprzód samo~hodzie ndre czu- s.tas~ek do ?s.tatni~i nl!e!tla1 eh.wili Rozdział sto czterdziesty ósm}" Od c po~~jó~kf zgg~i-edziat się, że 
fa na sobi·e jego błogosl~awLeństwa. łudził się . na~z'lleJą, z.e Jul~,0 hodaJ na ZGRYZOTY. ~TASZKA. Julia postainow~ra również i ten wie-

Chmume były ich oczy a zasępione ostatku ofJaruJie .mu ki'lka Ctvplejszych Cały następ.ny dzi,en Orotomi•rska za- czór spędzić w domu że oczekiwani są 
obHcza. stów. . . . ic;ta byi~a konferencjamd z plenipotentem gości·e. ' · 

Lecz oto samochód znalazł się na Ale n~e otrzymał od nieJ ~a:W~t ~ tego. i a'dminiistrato.ram_i poszczególnych fol: Tak też bylro rzeczywiście. 
rozwidleniu dlróg: gośoiniec na lewo Zwab!onia odgłosem na~Jezd~aJącego "':arków tak, ze ~ie znalazła ~po_sobnośCl Około siódmej za}echal'D na dzie· 
prowadził do Orzymanowic, a na prawo ~nta _sluzba: kamerdyne! i dw1re po.ko- a ... eb;i: sp~tkać się. z Reczynsk1m. Albo dzini.e.c pałacowy pierwsze auto, potem 
do Brzeżanek. J~wki wyp~dWa z. pata·cu 1 za-częła witać raczeJ, śc1ś~e m~w.1ąc, znalazła pretekst, drugie - jeszc~e późn~ej k.iJka pojaa;-

Jeszcze rano, za.nim wyjechat na ~1ę ze swoJą parną. ażeby go me widzieć. nów, wi-0ząc ziemiaństwo z najbliższego 
stac-ję, marzyło się Staszkowi, że po- W mi·g wyni1esionro z auta walizy i Scena w samochodzie ani nie była sąsiedztwa, które zjawiło się chętnie, 
poiudnie t,o spędzi wraz z Julią w pót- v1ahzki. specjalnie przykra, ani też brutalna, nie~ ażeby pogawędzić z powracającą z 
mrocznej i:zbie leśne~o pawilonu w Brze I - Bardzo się cieszymy, że pani hra· mniej hardz.o charakterystyczna. szerokLego świata hrabi-ną. 
żankach. blina. .wr:ócLła :wr~zaile . .do .Orzymano~.it. DzLediziczb .OrzymaoowJ.1c poczęła [Dalszy ciąg Jutro). 



S · nsacyjna porażk reprezentacji Ligi I 
Kraków I Poznań w finale rozgrywek o pu~har P11 Prezydenta R.P. 
Kraków P.okonal Lige: 5:3, Poznań Pomorze 5:0 

Kraków. 16 listooaqa. I Poznad. 16 listoapda. I to do tego stopnia, że nie umiała nawet wy· 
, ~ozegrany w niedziele na boisku Cracovii I W Poznaniu odbył sle dru~l półHnałowy zyskać rzutu karnego, podyktowane~o na Jel 

pohlnalowy mecz o puchar Polski oomlędzy re· mecz o puchar Pana Prezydenta R. P. pomlę· korzyść I obronionego bardzo orzytomnle przez 
preze11taclaml Ligi I Krakowa zakończył się nie· dzy drużynami Poznania I Pomorza. bramkarza poznańskle20 Marka. 
~podzlewanl;m zwycięstwem Krakowa nad dru· 1 Zawody zakończyły się WYSoklm zwyclę· Publiczności zaledwie około 1000 osób, mimo 
zyną Ligi w stosunku 5:3 (Z:2l. stwem Poznania 5;0 (3:0). sprzyjającej pogody. 

Poratka Ligi Jest tym wleksza sensacfą, że 1 • 

stanowiła ona nleoflcJalną reprezentaclę Polski I Bramki dla zwycięzców zdobvll Mlkołafew· , • 
podczas gdy Kraków był reprezentowany nie: , ski (3) I Musielak (2). ~ Do finału zawodow o puchar Pana Prezv· 
mal wyłącznie przez Cracovie. I Drużyna Pomorza. aczk1>lwlek i:rałił bard„o denta R. P, doszły zatem renrezentacle Krako· 

Właściwie zawody w przepisanym czasie ofiarnie I dyktowała ostre tempo. zawiodła le· wa I Poznania. 
dały wynik nierozstrzygnlety 2•2 (l ·O) dopiero dnak, zwłaszcza w pozycjach podbramkowych 

zar:z;ądzona dogrywka przypiecz~tow~ła porażkę I ••••••• •••••••••••••• •••••• ••• •••••• ••••••••••••• •• • •••• •••••„ 
ligowców. Dwa mecze bokse,.,.„sk·1e Liga wystąpiła w składzie: Albański, Oem· · tr 
za, Oałeckl, Kotlarczyk, Wai;lewlcz, D:vtko, Skó· l'll 
ra, Matias, Szerfke, Willmowskl I Wodarz. ł ł. • t d ł 'd k• h 

Zespół Krakowa oparty był na drużynie Cra· j dwa 8 We ZWYC!ęS WU 19UŻYO O Z llC 
covii. która ciała do reprezentacji 8 piłkarzy, - ( ) . . . . . . ( ) 
Poza tym w skład reprezentacll wchodzili Re· . . Lódi, 16 l~stopada . I clna PKS 1 w w~dze c1ęzk1ei Piłat. PKS :VY· 
der z A\akabl l dwaj plłlcarze Tarnovll Bal I W dnm . wc:Zora1szym odbyły s1~ w Łodzi grai. Pr.zez techniczne .k. o. w I-ei rundzie z 
Krawczyk. Skład l(rakowa był zatem następują- ' ~wa ~apow1edz1ane mecze bokserskie IKP -;- , Kubiakiem OKP). Sędzia P.rzerwał walkę ze 
cy: Pawłowski, Lasota, Pająk, Góra. Reder, Ir KS 1 .t:Jakoah ~ ~awe\. .bba te .mecz~ zak?n· względu. na dużą ?rzewagę _Piłata. 
Zlzka, Bal, Krawczyk, Korbas Szellita I Zem· c~yły się :vysoknm zwyc1ęstwam1 druzyn łodz Sędz10war w nngu p. Milsz, zaś na punkty 
baczyńskl. ' kich. Wymk1 szczegółowe były następu1ące: p. Wlodar~k1, 

Przechodząc do samego spotkania stwierdzić 
należy. że zwycięstwo Krakowa fest całkowi· IKP-PXS (Katowice) 12:4 Ha'<oah - Wawel (ł(ralHiW) 11:5 
cie zasłużone l IJlOglo być cyfrowo wleksze na- w wadze muszei Popielaty pokonat na . Walka Wdowiński - Chrostek nie doszła 
wet przed dogrywka. punkty Pawlicę (PKS). Wynik ten krzywdzi do skutku, gdyż Chrostek nie mógł przyjechać. 
. W pierwsze! połowie gry Kraków przewa-

1 

ślązaka, który w trzeciej rundzie. przeważał! W wadze muszej Rosman (tt) P?konał Il:a 
zal zdecydowanie. nad łodzianinem. W wadzę koguclei Nowakow- · punkty Kwiatka (W), który w III-ei rundz1e1 

. W 9-tel minucie za faul Gemzy dyktuje sę• I ski (PKS) IJOkonal 11<1 punkty po b, ładnej wal· ' „odpoczywał" na linach eto sześciu. W wadze 
dzia rzut k11rny, z którego Góra uzyskuJe pro· ce Bartniaka (IKP). W wadze piórkowej Cze- kcguciei Lieberman (łl) pokonał na punkty Je 
wadzenie dla Krakowa. Ligowcy 1trala bez WY· siawski (!KP) pokonał wysoko na punkty Mo- rzyka. W wadze piórkowej fagot (łl) pokonat 
razu. Ataki Ich dochodzą zaledwie do linii obro· rawca (PKS), walcząc niemal cały czas w na punkty Wnęka (\\'). w drugiej walce wagi 
ny gospodarzy. Bramkarz Pawłowski nie otrzY· zwarciu. W wadze lekkiej Kownlewski (!KP) piórkowej Gotfryd (łl) pokonał Abrahama (W), 
mał w tym okresie gry ani ledne2o groine&o po zatartej walce pokonał na punkty Wiechułę którego sędzia zdyskwalifikował w III-ei run­
strzału. i (PKS). Slazak rozporządza silnym ciosem, ied- dzie za trzymanie. W wadze lekkiej Białystok 

P.o przerwie grą była w dalszym ciągu ŻY· nak te:::hnicznie lepszy był Kowalewski. W wa (łl) pokonał na punkty Szyfcra (W), w wadze 
wa 1 emocjonująca. Powoli oubllczność zaczy. dze półśredaiei Woźniakiewicz (IKP) pokonaJ nółśredniei Lipszyc (tt) uzyskat wynik remi­
na wierzyć w przegraną LlRI. · I wysoko na puuktv Kolonkę (PKS), mając na sowy z Tancerem (W), W wadze średniej .Jod-

Kor1:as •:tr:l~· d~ś::dbr:::::rex~ak~ntu~~~z:a~ I nim calkowit~ ?rzewagę we ':"szystklch run- , I wski (W) pokona!. na punkty walc.z~c~go n!e­
dzi 2 :O. 1 dach. Wotmak1ewlcz wykazuie z meczu ~1~ c~ysto Stahla (H) 1 w wad.ze pó!c1ęzk1el P1e-

Skolel Llira rozxrywa lę ł wnnkuJe zme· me9z cor~z lepszą formę. W wadze średme1i mąiek <W) pokonał znaczme lże1szego Wald-
czenle krakowian przechodzi do dosu. w 33 D~rkowsk1, (IKP) pokon~ł na punkty. Remba • 1 mana (~). . . 
mln, gry daleki strzał Skóry dobiła Szerlke zdo· sbego (PI S). ~embalsk1 odgryzał się . począt- Pomimo porazkl, Wawel zaprezentowat się 
bywalłlc pierwszy punkt dla Li~l. z winy bram· kow~ b. dob~ze Jednak ,w. t~z~c1eJ ~undz1e opadli doblze. . 
karza, który niepotrzebnie wybled. w dwie ml· na sitach. '\\ . wadze polc1ęz~1eJ P1et~zak (!KP. , ędzlo,~a.1 V! rmgu p. Lewandowski. Punkto 
nuty po tym Willmowskl poprawia na 2:2. znokautował JUŻ w plerwsze1 rundzie Przyby- wal p, '\\ 1śhcki. 

zar~~;:cdo:::~~~ :~!0::!~z~!n~~te!fnu~:dzia W Im a popraw. a swą I ok at 
Spodziewano się ogólnie. że obecnie lepsi 

korulycyJnle ligowcy ~dolała przeważyć sza· • l k ł B 
Ię na swą' stronę. Rzeozywlstość wykazała le· Jeszcze nie ma Dl~S rza asy 
dnakże, że rutyna I umiefetnoścl to nie wszyst• 
ko, że zapal I amblcfa moim zdziałać więcej. - Lódt, 16 listopada I 2) W. K. S. 
Już w trzeciej minucie Zembaczyński zdobywa Zaległy mecz o mistrzostwo łódzkiej kl!13y 3) Sokół 
dla Krakowa trzecią bramkę. Lli:owcy są w:v• A Wima - PTC, który odbył się wczoraj na 4) P, T. C. 
ratnle speszeni. W 10 mln. znowu Zembacz:vń· boisku Wimy, przyniósł wynik remisowy · - 5) Widzew 
ski uzy&kuje czwarty punkt I Kraków prowadil I :I (1 :1). 6) Ł. T. S. O. 
4:2. Mecz został spaczony przez sędziego, któ· 7) Burza 

Po nowel zmianie pól za krytykę orzecreń ry był b. niezdecydowany w orzeczeniach. W 8) WIMA 
sędziego zostale wykluczony z 2ry Matias. _ 12 mln. prowadzenie zdobyło PTC przez Ko- 9) S. K. S. 

7 
6 
6 
7 
1 
7 
7 
7 
7 

9 
8 
8 
7 
6 
5 
5 
5 
3 

19;10 
7:4 
Jl·S 
~:10 
17:11 
6:8 
7:10 

11:24 
10:29 Teraz do końca gry Kraków ma przewagę. W stowsklego. Przed przerwą sędzia usunął Knuł-, 10) Ł. K. S. lb 

s mln. Szeliga strzela piąty Dunkt dla Krakowa. la z PTC za faulowanie bramkarza. Wyrównał •.: 
Ligowcy tylko sporadycznie wypadami pod· dla Wimy w 45 mln. Cholowińsld. Po przerwie l Mecz rewanżowy Sokół - Widzew Il, któ­

chodzą pod bramkę przeciwnika. Ostatnim atcor· gra staie się b. ostra !. sędzia usuwa z boiska ry odbył się wczoraj naboisku Sokola w Pa­
dem jest nkcla Wllimowsklego, który wyzysku· Maciejewskiego (Wima) I Kacalf\ka (PTC). Wy I hianicach o tytuł mistrza klasy B, zakończył 
ląc nieporozumienie obrońców strzelił tneclą nik pomimo wysftków obu drużyn nie uległ do lisie wysokim zwycięstwem Sokola w stosunku 
hramkę dla Ligi ustalaląc wynik dnia. I końca zmianie. PTC było drużyną lepszą i ia. 5:1 (4:1). Ponieważ poprzedni mecz tych dru-

W drużynie zwycięzców nalsllnlelszą była służyło na nieznaczne zwycięstwo. W czasie żyn przyniósł zwycięstwo Widzewa, o tytule 
Unia deienzywy. W drużynie lli:owców zawlo· · meczu sędzia liniowy µderzył chon~glewką . mistrza zadecyduje trzeci dodatkowy mecz, któ 
dła Unia ataku. Wodarz i Willmowskl byli do· · gracza PTC - Nowickiego. Doszko do biiatykij ry odbędzie się najprawdopodobniej w Łodzi. 
kładnle kryci i rzadko dochodzili do strzału, -: przyczem porządek przywróciła policja, Sędzio I Wynik nie odpowiada przebiegowi gry, gdyż 
w po.mocy Wasiewicz nie utrzymywał współ· wał p. Winiarski, 1 Widzew po przerwie miał więcej z gry, pomi· 
pracy z bocznymi • Obrońcy Gemza I Oałeckl j Po meczu powyższym tabela kla·sy A przed .. mo iż grai bez kontuzjowanego bramkarza. -
nie stanowlll zbyt dobrane! pary, Albański nie stawia się następująco: I Dla Sokola bramki zdobyli: Rydzyński 4 l 
zawinił żadne! bramki. Sedzlował p, Gruszka. Klub 1t. pkt. br, ł Pęczek l, zaś dla Widzewa Wojkowski. 
Widzów 5 tysięcy. 1) Union Toµring 7 12 17:4 Sędzia p. Jańczyk. 

.· . . ' .,- ,,, - ' . . ~„ 

ŁKS.-UT 2:2 (1:~) 
Mecz odb~ł $łę, lecz nie o ~uthar 

"~fbicuv.i" 
Łódź, 16 listooada 

Rozegrany wczoraj na boisku przy Al. Unii 
mecz towarzyski pomiędzy LKS·em a Union· 
Tourlngłem zamiast tradycy)ne20 meczu o pu· 
char „klbiców" zakończył sle wynikiem remlso· 
wtm 2:2 (1:2). 

LKS wyst11pil z siedmiu ~raczarni ligowymi 
(Kam~, Pliege!, Osiecki, Rudnicki, Król. Sowiak, 
Lewandowski). zaś Union - Touring bez Choi· 
nackiego. Więcej z gry 111lał U. T„ który Jednak 
grał niezbyt s)j.utecznie. 

Union • Tourlng zdobył prowadzenie przez 
.l\iichalsklego, a następnie dru211 bramkę dla U, 
T. „zdobył" samobófczo Pełka z LKS-u. Teraz 
dopiero LKS zrywa się do eneri:lcznyc!J ata· 
!<ów I do przerwy strzela bramke nrzez Króla. 
Po przerwie LKS gra chaotycznie, jednak uda· 
Io mu się wyrównać z rzutu karnei:o, egzckwo· 
wanego przez Lewandowskleiw. 

Sędziował p. Otto. Wldzó:w 600. 

,, Am~rykanie11 wróci li 
do Warszawy 

Warszawa, 16 Hstooada, 
Czterej „uciekinierzy" warszawskłef 

Legii Martyna, Nawrot, Grabiński i Ce· 
bulak wródlł w dniu wozora}szym z 
Ameryki do Warszawy. 
LKS. 

Majchrzycki pokonał 
Dorob~ w Po1nan:u 

Poznań, 16 listopada 
Mecz bokserski między Legią warszawską 

a Sokołem poznańskim, który odbył się w nie· 
dziel'} wieczorem w Poznaniu · zakończył się 
zwycięstwem Legii w stosunku 9:7. 

Walki stały na przeciętnym poziomie. NaJ· 
lepsze stoczono w wagach muszel i kognclel. 
W muszei Baskiewlcz (L) pokonał na pankty 
Czerwińskiego, w koguclei Janowczyk (S) po· 
konał nil punkty Teddyego, w piórkowej Pela 
(S) pokonał na punkty Komara, w Jekklel Ba· 
ryła (L) {lokonał na punkty Cilelnlka, w wadze 
półśrednie) walka między Mlshtrewlczem (S) 
i Wasiakiem (L) ząkończyła się remisowo. W 
średniej MaJchrzyc i S) pokonał na punkty 
Dorobę II. W półci J Doroba I (L) zwycli:· 
żył nieznacznie D o skle20. W ciężkiej Mi· 
zerskl (L) wygrał bez walki, gdyż Sokół nie 
miał reprezentanta. 

Widzów 1900. 

Na boi kach I ringach . 
całet Polski 

W meczach piłkarskich w kralu ciekawsze 
wyniki były następujące: 

We Lwowie ligowa Po1oń pokonała team 
Hasmonea - Ukraina w stosunku 2:1 (t:l)), w 
Warszawie Polonia pokonała Warszawiankę 
1 :O (1 :O) I w Katowłcach Slovlan pokonał Śląsk 
5:1 (l:O). 

• • W meczach bokserskich, w kralu w Wa;·sza-
wle Okęcie pokonało PZL 11 :5. Miedzy lnt!Yml 
Kozłowski (Ok.) pokonał niezasłużenie Kowal· 
sklego (PZL). Port Bema pokonał Polonie 9:7. 
Na Sląsku Ruch pokonał IKB (śwletochłowico) 
11 :5. We Lwowie Rekord pokonał Świteź 12:4. 

Mecz Hebda-Baworowsky 
odłotony do 22 b. m. 

Zapowiedziany na wczoral mecz tenisowy 
we Lwowie między Hebdą a mlst.-zem Austrii 
Bavorewskym został odłożony na niedzielę 22 
b. m, 

•0~~~o~z!~!~o~!!!"~~"~!~~! niemcom udało sie zremisować z Włochami Z:Z 
~~;~,~kM~gd~ st~s~;:k~ 3~0'<i~~J.'"·j Emocjonulący mecz Piłkarski w Berlinie zgromadził 110 tysiery osób 

Dwie bramki dla zwycięzców zdobył· . . 
Wostal a jedną Pia,j:ek. I Berlin, 16 listopada. cydowaną przewag~. Przez. 30 minut Niemców. Wynik ten utrzymu1e słe do 

Porażka Garbarni był<i niezasłużona Na olbrzymim wypełnionym do ataki. włoskie wciąz za2raża1ą bramce przerwy. . 
gdyż była ona bezsprzecznie lepszą dru- . ostatniego mieJsca stadionie olimPiJ· niemieckie). Zanosi się na wysokie Po zmianie pól zazna.cza s1e dalsza 
żyną. sklm w Berlinie rozea:rany został w nie· zwycięstwo gości. Tymczasem Wio· przewaga drużyny nlell!i~ckiej, której 

Wisła m•sfrzem 
· dzielę międzypaństwowy mecz piłkarski chom udało się zdobyć tylko Jedną ataki . są znacznie 2roźme1sze. W t~ 
Niemcy _ Włochy, zakończony niespo· bramkę przez Colau~slego z podania Pa· okresie napad wlos~I ~ra o kl~se 2,or~ef 
dziewanle wynikiem nierozstrzyirnłe· sinlatego w trzecieJ . minucie. Dalsze od swego przeciwmka. Natomiast sw1e-

bo lł sers łd m Krakowa tym 2:2 Do przerwy prowadzili ·Niem· ataki nie ~lały wykonc~enla względnie tna obrona sku~ecznle paraliżuje .akcJe 

W meczu bokserskim 
0 

druż:vuowe cy 2.i ' załamały się na zaciekłe1 obronie 2ospo- niemieckie, ratu1ąc wten SP-Osób zespół 
- - • • darzy. Po 30 minutach obraz gry się włoski przed porażką. W 51 minucie 

mistrzostwo bokserskie okręgu krakow- Zawody wywołały w Niemczech nie- zmienia. Niemcy przejmują inicfalyw_ę Włosi z wypadu uzyskują przez Ferra· 
skiego Wisła pokonała Makabi 16:0. bywałe zainteresowanie. Na dwa ty· i ataki ich goszczą teraz częściej na polu riego drugą bramkę, ustalając wynik 

Zawodnicy Wisty wygrali wszystkie godnie przed meczem wszystkie bilety włoskim. W 35 minucie jeden z tych dnia. Ostatnie 20 minut należą znowu 
spotkania, w tym 5 przez k. o. zostały sprzedane. 67 specjalnych po· ataków kończy się bramką, zdobytą do Włochów. Wynik meczu nie ulego 

Wobec tego, że zawody Wawel -I ciągów przewiozło 70.800 widzów ze przez Slfflinga. Następuje krótki okres jednak zmianie. 
Sokół zostały zweryfikowane jako 13:3 , wszystkich krańców Rzeszy. 40.000 

1 
przy1mlataiącej przewagi drużyny nie· Wyróżnili się w drużynie niemieckiej 

dla Wawelu, Wista nawet w razie zwo- , widzów P-Oza tym dał Berlin. Przybyła · mleckieJ. Włosi cofają aż 8 graczy do Jacob, Kltzinger, Gelesch I Goldlbrunner. 
ryfikowania meczu Wista - Wawel na i·ównleż liczna wycieczka z Włoch. Ogó obrony. Mimo to w 39 minucie Siiflln· U Włochów Ferrari, Colaussi, Pasinatl 
8:8 zostn!a definitywnie druiynowym łem liczba widzów przekroczyła 110.000 gowi udaje się przebić przez mur obro· i Monzeglitl. 
mistrzem bokserskim Krakowa. Początkowo :włoska drużyna ma zde ny gości i podwyższyć wynik do 2:1 dla 
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~ ·; \ECHA POBYTU D~~ECKA ~ LON· 

Piąte przez dziesiąte 
. Młoda Amerykanka zwraca się do swego 

01ca: 

- Ojcze, a co ja dostanę od ciebie Jako 
prezent ślubny?.N 

- Jak to? - dziwi się papa. - Wcale nie 
wiedziałem, że jesteś zaręczona.„ Nie mówiła' 
mi nic o tym!„. 

- A po co miałam ci mówłć?.„ Czy wcale 
gazet nie czytasz? 

•• * W New Yorku, w dniu wyborów prezyden-
ta, mister Brown golił się u fryzlna. 

W pewnej chwili fl"JZJer zwraca się do6r 
- A n.a którego kandydata pan azano'W'Dy 

glosował? 

- Na tego samego, co pani- - odpowia­
da mister Brown. 

- Jak to?„. Przecie pan szanowny nkt włe, 
na którego ja glosowałem... 

;! I 

- Nie, ale pan ma brzytwę w rękul 

** 
P. Prezydent Rrq>litej przyjął na dziedzińcu Zamku Królewskie1to w Warszawie . • , . . . 
hołd Zw. Szlachty Zal!onowej Pod.karpackiej, która w liczbie kilkuse.t osób Reproduku1e1:11y ~ęc1e P;1'Z~st:iw1a1ące 
przybyła do stolicy celem wzięcia udziale w święcie Niępod:lesfłości. P. Prezy- moment poze~nan1a od1eżdża1,ącego .z 
dent ~ dłuższy czas na rozmowach z członkami wycieczki szlacheckiej, in- L?D-dynu w dmu 12 ~· m. polskiego ml· 
formując się o szczegóły z życia szlachty zagonowej. Zdfęcłe nasze pr.zed6tawiaj nistra spraw z~g!aru.cznych p. Jó~efa 
P~ Prezydenta R. P. przed frontem przedstawicieli Zw. Szlachty Zagonowej Pod Becka przez mW.str.~ spraw zai?ranicz-

~ .. . 
W dzlet\ ślubu zwraca się p&mla :Weronłka 

do swego n.arzeczonego1 
- Fredziu, ludzie mówią, te ty się n mną l 

żenisz dla moicla pieniędzy- Powiedz, u to 
nieprawda!.„ 

- Alei to z pewn()jcllł zazdro'6 przeJHwła 
przez tych ludzi!.N Zresztą wątpię, ffll.'f po 1pla­
ceniu moich wszystkiob długów zostanie feezoze 
cokolwiek z twego pongu_ 

, , karpacJµej, . . , I nych Angin Edena. 

Z BITWY POD MADRYTEM, 
•• '*' I><>broduszna dama • patron.atm zwłedza 

więzienie, 

- Za co pan tu siedzi?- - zwraca się do 
jednego z więźniów o ponurej twarzy. 

- Za morderstwo ofca, matki I cłotkL.. ... 
odpowiada zbrodniarz. 

- I jaką dostał pan kvę?-
- DoŻywotnle więzienie„„ 
- A jak długo pan fuż siedzi?-
- Trzy dnl„ 
Dama wręcza mu paczkę papierosów I od­

powiada pocieszającym tonems 
- No, widzi pan Jak czas lecL. 

** * Dwaj znajomi spotykaJą się n.a uUcy. R&z-
mawiają pól godziny. Nagle Jeden powiada do 
druglego: 

- Słuchaj, Je§l.i mądry przypadkiem 1pot­
ka głupiego i obydwa! zaczną prowadzić nud~ 
na rozmowę, który z nic rws~ odeejdzle? ... 

- Oczywiście, że 
- Masz raofę.N Serwus.„ Na zdjęciu widzimy oddziały wojsk powstańczych hiszpań:dcich 

Madrytu. 

Zdjęcie przedstawia pozycję artylerii Po 
wstańczeJ, ustawioną na podmiejskim 
lotnisku Getafo, ostrzeliwującą przed-

w okolicach ' młeścia Madrytu. 

Codzienna nowelka „Expressu•" 

!Doo re on i 

.... „li' . „ -_,.., , 
udecll 'świata. 

W Paryżu spęadł -przeszło trzy mie­
siące. 

Otrzymał w tym okresie dwa listy nd 
Bracka. Sekretarz sądowy donosił mu, 

Sprawa młodego przemysłowca no- wego wykolejeńca, Edgara Wertla. że ~ertel doskonale sprawuje się w 
wo-jorskiego, Jamesa Boorgana, prze- Wertel odsiadywał JUIZ karę za więzieniu. 
szła przez wszystkie instancje sądowe. sprzeniewierzenie .niewielkiei sumy. Od Z Paryża pojechał a<> Londvnu. Zwie-

Boorgan został skazany na rok bez- tego czasu nie mógł znaleźć żadnej po- dził również Rym, Neapol, Budapeszt i 
względnego więzienia za śmiertelne prze- sady, choć dawniej był wykwalifikowa- Wiedeń. 
jechanie dziewięcioletniej dziewczynki. nym buchalterem. Miał on na utrzyma- X<!. ten sposób upłynęło d.ziesię.ć młe-

Wypadek zdarzył się w biały dzień, niu żonę i troje dzieci, które cierpiały sięcy. 
około godziny dwunastej w południe. nędzę. Boorganowi znudziły się po.dr.óże 
Boorgan, mocno pijany, mknął samocho- Boorgan wiedział, że ten człowiek Tęsknił już za Ameryką, pragnął znów 
dem ulicami Waszyngtonu, nie dając znajduje się w rozpaczliwej sytuacji i że pracować. W ostatnich czasach Brack 
żadnych sygnałów ostrzegawczych. pójdzie na wszystko. nie dawał znaku życia. Boor$!an nie o-

Nieszczęsna dziewczynka przecho- Gdy mu przedstawił swój projekt, trzymywał odpowiedzi na swe listy. 
dziła przez jezdnię na skrzyżowaniu ulic Wertel odpowiedział: ·Wreszcie odpisała mu żona BraclCa, 
1 dostała się pod koła. Boorgan, po stra- - Zgadzam się. Wi więzieniu było mi donosząc, że je.j mąż je.st ciężko chory. 
sznym wypadku, · usiłował zbiec, lecz lepiej, niż teraz na wolności. Chcę · Pani Bracke nie znała jego iajemni­
przechodnie zatrzymali go. przynajmniej mieć pewność, że moja żo- cy. Nie mógł więc zwrócić się do niej z 

Wszystkie te okoliczności poważnie na i tlzieci nie będą głodowały. zapytaniem, czy jego przedwczesny po-
obciążały młodego przemysłowca, to te! - Wyznaczę im stałą, miesięczną I wrót nie grozi jakimś niebez-pjeczeń­
mimo ener)!icznych starań, nie udało pensję - zapewnił go przemysłowiec - stwem. Boorgan nie miał się teraz z kim 
mu się uzyskać złagodzenia kary. A poza tym, gdy pan odsiedzi · karę, o- radzić w tej sprawie. 

Gdy wyrok się uprawomocnił, Boor- trzyma pan jeszcze 10 tysięcy dolarów. Nikt prócz Bracka nie wiedział, że 
gan musiał pójść do więzienia. . - Zgoda. Wertel zamiast nie~o odsiaduje karę. 

Ale wówczas John Brack. sekretarz Nazajutrz Wertel zgłosił się do wię- Boor_!!an nie wahał się długo. Zna-
sądowy, z którym Boorgan pozostawał w zienia. lazłszy się w Marsylii, w,siadł na luk-
zażyłych stosunkach, nasunął mu nie- Posiadał przy sobie dokumenty susowy okręt, który zdążał do Ameryki. 
zwykłą myśl. Boorgana i dzięki pomocy Barcka, for- Boorgan na wszelki wypadek posta-

- Gdybyś znalazł jakiegoś cz.łowie- malności szybko załatwiono. nowił zatrzymać się w Meksyku. Gdy 
ka, któryby zgodził się zamiast ciebie W godzinach wieczornych. Boorg:m tam wybada sytuację i stwierdzi, że nic 
odjiedzieć karę, mógłbym ci dopomóc- otrzymał wiadomość, że jego. 7.asfaoca mu nie grozi, pojedzie do Nowego Jor-
powiedział mu. już rozpoczął odsiady>vanie kary. ku. . 

_ W jaki sposób? - spytał go zdu- - Teraz czas na mnie - powieddał Boorj!an miał w Meksyku przyjacie-
miony przemysłowiec. przemysłowiec - Muszę wyjechać. la. Chciał mu zdradzić swą tajemnicę, 

_ ·Ten człowiek poprostu podn. się O świcie Bo organ znajdował się iuż 1 liczac na jego pomoc. 
za ciebie. Zapewniam cię, że· w więzie- na wielkim statku transatlantyckim, któ-1 Podróż minęła mu bardzo szybko. 
niu nikt nie będzie wiedział, że to nie ry wyruszał do Europy. W Meksyku czekała go jednak przy-
jesteś ty. Postaram się byś nie !:1iał ża- Pierwszym etapem podróży r~1ł )dego I kra niespodzianka. Przyjaciel, z którym 
dnych nieprzyjemn o ści'. przemysłowca był Paryż. pra)!nął si~ f;>Orozumieć, pr;;ebywał już 

Booróan uścisnął serdecznie Bracka. Boorgan zamieszkał pod przvbrnnym 
1

. od naru m1es1ęcv w Australn. 
Tego'i dnia jeszcze rozpoczął p0szu· 1 nazwiskiem w jednym z eleganckich ho- ·Co .czynić dale.i? Boorgan nie lubił 

Przez Kalifornię chciał dostać się do No 
we.go Jorku. 

Noc była ciemna. Boorganowi udało 
się szczęśliwie przejechać j!unicę. 

Gdy znajdował się już na terenie Sta­
nów Zjednoczonych zauważył jakieś 
auto, które jechało za jeJ!o wozem. Od­
ległość pomiędzy dwoma samochodami 
coraz bardziej się zmniejszała . 

Boor~an ziwiększył szybkość. 
Nie ulegało wątpliwości, że tajemni­

cze auto ścigało go. W tych okolicach 
noto~no barclzo często napady bandy­
tów samochodowych. Boorgan był prze­
konany, że gonią go rabUJSie. 

Gdy usłyszał jakieś okrzyki, jeszcze 
dod:ał )!azu. 

IW. tym momencie zaterkotał karabin 
maszynowy. 

Boorgan, zasypany !!radem kul, po 
paru chwilach już nie żył. 

NazaJutrz we wszystkich pismach 
amerykańskich ukazała się następują.ca, 
sensacyjna wi·adomość: 

„Donosiliśmy przed dwoma dniami o 
krwawej ucieczce przestępców z więzie 
nia w Waszyngtonie. Wśród zbiegów, 
którzy zastrzelili trzech strażników, 
znajdował się również mbody przemysło­
wiec James Boorgan, odsiadujący karę 
za śmiertelne przeiechanie dziewczynki. 

W czorai późnym wie·czoiem agenci 
policyjni stwierdzili, że Boorgan prze­
kroczył graincę meltsykańską, zamierza 
jąc udać się do Kalifornii. Uciekinier nie 
chciał się poddać, wobec czego agenci 
policyjni, ścigający jego samochód, byli 
zmuszeni go zastrzelić.'' 

Dopiero po paru dnia ch wyszło na 
jaw, że zabity nie był zbiegiem z wię­
zienia. Ed)!ara Wertla, który odsiadywał 
karę zamiasl Boorgana i zbiegł z zakb.­
du karnego w Waszyt;1.gtonie, nie zdoła­
no schwytać, 

k iwania zastępcy. Przecież już jutro ka- I teli . Posiadał wystarczające środki ma- 1 rl łuń" s1 ~ zastanawiać. 
zano mu zgłosić się do więzienia. terialne, by móc nrzez ten rok nie nra- i Kupił samochód i pó7.nyrn wieczo-

Wybór Borgana padł na nieszczę ~li- cować i w pełni korzystać z: _ wszc ll~-:_~--:~.1-:: wyruszył w ki~~~ki_: Kalifornii. ______________ D_OL. 
Za .w.Y.:da_wc~ i dr.uk: .WY.dawni c.two „Republika" Sp. z ogr. odp, Re <laktor odpowiedzialny_: S.1ęfan ~ietrzak. Łódź. :eiotrkowska Nr. 49> 




